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Zacięte walki
między powstańcami 
a wojskami Somozy

R IO  DE JA N E IR O  BUENOS 
A IRES PAP. P raktyczn ie  na 
całym  te ry to r iu m  N ika ragu i to ­
czą się cieżkie w a lk i m iędzy 
powstańcam i F ron tu  W yzwole­
nia Narodowego im . Sandino a 
w o jskam i faszystowskiego reż i­
mu Somozy. Za pomocą a r ty ­
le r i i c iężkie j i lo tn ic tw a  arm ia 
dyk ta to ra  bezskutecznie us iło ­
wała przeprowadzić natarcie na 
miasto Masaya, położone 26 km  
na południe od M anagui. Par­
tyzanci, pop ierani przez m ie js ­
cową ludność, ko n tro lu ją  ca łko­
w ic ie  to  miasto. Sytuacja w o j­
skowa g w a rd ii narodowej pogor 
szyła się znacznie w  ciągu o- 
s tatn ich 48 godzin na północy

(Dokończenie na str. 3)

O Tmgi bije; rekordy frekwencji 
O Zn 18 miesięcy słanie wielka hala

Po rybą w Szczecino  
-  do nowoczesnego centrum

SZCZECIN — m etropo lia  p o lsk ie j gospodarki ry b n e j —  d o -  wiązane przez ZG R do w ybu- 
czeka się za niespełna dw a la ta  w ie lk ie j h a li rybne j. Z in i -  dow ania w  try b ie  p iln y m  hali

(Dokończenie na str. 2)

Elementy z „Poloneza" w „Fiacie 125p"

Wyższa jakość samochodu
W A R S ZA W A  PAP. O zło m o n ta żu  „P o lo n e z a "  sze ro ko  zasto- 

żoności p ro d u kc ji samocho- P fr? -
dow osobowych św iadczy c y z y jm e j n tż n a jle p szy  fa ch o w ie c ,
fa k t, że F ia t 125 p składa D uż4  wagę p rz y w ią z u je  się ró w -
Sil» 7  nic I ł  t v s  i--/pśoi a n ież w  FSO do  w ła śc iw e g o  s tanu. 7 , z OK. I ł  * js .  części, a te ch n icznego  urządzeń  p ro d u k c y j-
ich zm ontowanie wym aga n ych .
przeprowadzenia ok. 25tys. (Dokończenie na str 2) 
różnych operac ji p ro d u kcy j 
nych. B łąd popełn iony pod 
czas je dne j z n ich  może 
być przyczyną a w a rii. A - 
by do tego nie dopuszczać 
F ab ryka  Samochodów Oso­
bowych w p row adz iła  kom ­
pleksowy system sterow a­
n ia jakością.

TR O S KA o jakość zaczyna 
się ju ż  na etapie prac p ro je k ­
tow ych  i kons trukcy jnych . O d­
pow iedn ia  konstrukc ja  samo­
chodu zmniejsza niebezpieczeń­
stwo pow stawania błędów pod­
czas p ro d u kc ji i  zwiększa t rw a ­
łość pojazdu. W  celu ulepszenia 
F ia ta  125 p stopniowo w p row a­
dza się do tego samochodu n ie ­
k tó re  elem enty z „Poloneza” , 
ja k  np. nowocześniejsze 1 bar­
dzie j niezawodne sprzęgło, ulep 
szone sterowanie sprzęgła czy 
t ło k i.

JA K O Ś Ć  zależy ró w n ie ż  od tech ­
n o lo g ii i  k o n t ro l i  p ro d u k c ji.  P rzy

Poród na dachy
B E R L IN  Z A C H O D N I P A P . P o lic ję  

i  s tra ż  pożarną  w  B e r lin ie  Z achod ­
n im  zaa la rm o w a n o , że na dachu  
jednego  z b u d y n k ó w  z n a jd u je  się 
n o w o ro d e k . S tra ż  zn a laz ła  po rzu ­
cone dz iecko  i  o d w io z ła  je  do szp i 
ta la .  N a ty c h m ia s t -w szczęto ś ledz­
tw o , k tó re  ju ż  w  4 g o d z in y  póź­
n ie j  w y k a z a ło , iż  m a tk ą  po rzu co ­

no n ie m o w lę c ia  je s t... 14-le tn ia  
ew czyna. T o  ona z a a la rm o w a - 
s tra ż  i  p o lic ję . P o ró d  o d b y ł się 

dachu  b y d y n k u , w  ta je m n ic y  
ed w s z y s tk im i k re w n y m i i  są- . .
óam i. Gaziez jest to lipcow e słońce?

c ja ty w y  k ie ro w n ic tw a  Z jednoczenia G ospodarki R yb ne j p o w - o pow ierzchni 1 300 m kw a - 
stanie w  naszym mieście p raw d z iw e  cen trum  hand lu  ryb a m i, 
gdzie będzie można zobaczyć, co ło w i polskie rybo łó w stw o  a 
także co z tego m orskiego bogactwa p ro d u ku ją  kra jow e  za ­
k ła d y  przetw órstw a. Zobaczyć, kupić, spróbować...

O S TA T N IE  T arg i Rybne do- nie. Każdego dn ia  na s to iskach  
w io d ły  raz jeszcze, że szczeci-, p rzy  B u lw a rze  Vasco da G a ­
n ian ie  ku p u ją  ryb y  bardzo chęt ma sprzedaje się ry b  i p rze ­

tw o ró w  za 200 tys zł. Od chw i-
li  u ruchom ien ia  p la có w k i o b ro ­
ty  p rzekroczy ły  ju ż  2,3 m in  z l!
M im o, że D n i M orza ju ż  się z a ­
kończyły, zainteresowanie t a r ­
gam i nie słabnie. P ow odzen ie  
kierm aszu sp raw iło  m. in . że 
w  osta tn ich  dniach zapadła o -  
stateczna decyzja o budow ie  w  
Szczecinie nowoczesnego i  
przestronnego paw ilonu , a r a ­
czej — h a li do hand lu  ry b a m i.

D E C Y Z JA  ta  ć ieszy ty m  b a r ­
d z ie j.  że p rzec ież w  m ie śc ie , g d z ie  
p ra c u je  k o m b in a t . .G ry f "  l  s o ó ł -  
d z ie ln ia  . .C e r ta " , gdz ie  d z ia ła  n a j ­
s ły n n ie js z a  w  Polsce re s ta u ra c ja  
ryb n a ^  ..C h ie f" , n ie  m a w ła ś c iw ie  
m ie jsca  d la  r y b  w  d e ta lu . S k le o v  
C e n tra li R y b n e l sa z b y t m a łe  i  c ia  
sne. b y  m ożna w  n ic h  b y ło  u r z ą ­
dz ić  k ą c ik i k o n s u m p c y jn e . b v  w y ­
eksponow ać to  czego d o s ta rc z a ła  
nam  ry b a c y .

T a k  w ie c  w  c iągu  n a jb l iż s z y c h  
d n i U rząd  M ie js k i o s ta te czn ie  u s ta ­
l i  lo k a liz a c je  c e n tru m  — w y z n a ­
czy  m ie jsce , gdzie  ono  p o w s ta n ie  
(dobrze  p o in fo rm o w a n i tw ie rd z a ,  
że o tw o rz y  o no  o o d w o je  o rz v  o l  
K iliń s k ie g o ).

D Y R E KTO R  naczelny C e n ­
t ra l i  Rybnej Janusz C h a m sk i 
pow iedzia ł nam wczoraj, że 
przedsiębiorstwo zostało zobo -

Obradował
chiński parlament

P E K IN  P A P . W P e k in ie  za ko ń ­
czy ła  o b ra d y  d ru g a  sesja O gó ino - 
c h iń sk ie g o  Z g ro m a d ze n ia  P rzed ­
s ta w ic ie li L u d o w y c h  p ią te j ka d e n ­
c j i  p a r la m e n tu . D o m in u ją c y m  a k ­
cen tem  se s ji b y ło  z a tw ie rd ze n ie  
p ro g ra m u  re g u la c ji tem pa  w z ro s tu  
gospodarczego po s tw ie rd z e n iu  
b ra k u  m o ż liw o śc i re a liz a c ji z b y t 
szeroko z a k ro jo n y c h  p la n ó w . Ogra 
n iczono  ś ro d k i in w e s ty c y jn e  na po­
trz e b y  p rze m ys łu  c iężk iego , a w ię k  
sze sum y przeznaczono na ro z w ó j 
ro ln ic tw a  oraz p rze m ys łu  le k k ie g o .

U ch w a lo n o  p o p ra w k i do k o n s ty ­
tu c j i  w  sp ra w ie  p rz y w ró c e n ia  
s t r u k tu r y  w ła d z y  a d m in is tra c y jn e j 
sprzed 1966 ro k u , tz n . l ik w id a c j i  
k o m ite tó w  re w o lu c y jn y c h . P rz y ­
w ró co n o  ró w n ie ż  system  bezpośred 
n iego w y b o ru  de lega tów  do zg ro ­
m adzeń p rz e d s ta w ic ie li lu d o w y c h  
od szczebla p o w ia tu  w dó ł.

Sesja z a tw ie rd z iła  m .in . kodeks  
p raw a  ka rnego , k tó re g o  Drzedtem  
w  C h in a ch  n ie  b y ło , a ta kże  us ta ­
wę o  ęasadach tw o rz e n ia  p rzeds ię ­
b io rs tw  z k a p ita łe m  m ieszanym  
ch iń sko -za g ra n iczn ym .

W o s ta tn im  d n iu  o b ra d  do ko n a ­
no w y b o ru  czte rech  d a lszych  w i­
cep rzew odn iczących  s ta łego  k o m i­
te tu  O Z P L  Z n a la z ł się w ś ró d  n ich  
z re h a b ilito w a n y  d o p ie ro  w  u b ie g ­
ły m  ro k u  b y ły  b u rm is trz  P e k in u , 
Peng Czen k tó ry  w  1966 ro k u  ja ­
k o  p ie rw sza  osobistość ty c ia  p o li­
tycznego  C h in  p ad ł o f ia rą  re w o lu ­
c j i  k u ltu ra ln e j.

B IE L S K O -B IA Ł A % P A P . E d­
w a rd  G ie re k  p rz e b y w a ł w czo­
r a j  w  w o j.  b ie ls k im . I  se k re ­
ta rz  K C  P Z P R  b y ł serdeczn ie  
p o d e jm o w a n y  p rzez  za łogę c ie ­
s z y ń s k ie j F a b ry k i F a rb  ł  L a ­
k ie ró w  „ P o l i fa r b ”  w  M a rk lo ­
w ica ch  k . C ieszyna. N as tępn ie  
I  s e k re ta rz  K C  F Z P R  z w ie d z ił 
n ow o  p o w s ta ją cą  fa b ry k ę  do­
m ó w  w  W a p ie n ic y  — d z ie ln ic y  
B ie ls k a -B ia łe j.

W  go d z in a ch  p o p o łu d n io ­
w y c h  E d w a rd  G ie re k  p rz y b y ł 
do Z a k ła d ó w  C h e m iczn ych  „O -  
ś w lę c im ” . Z w ie d z ił w y tw ó rn ię  
k a rb id u  o raz  za k ła d  p ro d u k c j i  
ka u c z u k u .

N a s tę p n ie  o d b y ła  s ię  u ro c z y ­
sta  m a n ife s ta c ja  spo łeczeństw a 
O ś w ię c im ia  i  w o j.  b ie lsk ie g o , 

_ w  czasie k tó r e j z łożono  m e ld u ­
n e k  o re a liz a c ji c z y n ó w  p ro ­

d u k c y jn y c h  i  spo łecznych  pod­
ję ty c h  d la  uczczen ia  35-lecia 
P R L .

Z w ra c a ją c  s ię  do zg rom adzo ­
n y c h , E d w a rd  G ie re k  serdecz­
n ie  p o d z ię k o w a ł lu d z io m  p ra c y  
w o j.  b ie ls k ie g o  za a k ty w n ą  
re a liz a c ję  p ro g ra m u  p a r t i i .  M i­
m o o g ro m n y c h  p rz e m ia n , ja ­
k ie  d o k o n a ły  s ię  w  35-lec iu  — 
s tw ie rd z ił m ów ca  — je s te śm y  
w c ią ż  jeszcze n a ro d e m  na  do­
ro b k u . L ic z y  s ię  w ię c  każda  
d o d a tk o w a  p ro d u k c ja , każdy  
d o d a tk o w y  czyn .

N A  Z D J Ę C IU : E d w a rd  G ie ­
re k  w ita  s ię  z Ja n e m  Cieszą na 
W yd z ia le  K a rb id u  w  Z a k ła ­
dach  C h e m iczn ych  „O ś w ię ­
c im " .  C A F  — S ochor

Przemysł maszynowy 
wykonał zadania

I półrocza
W A R S ZA W A  PAP. M im o za­

kłóceń i  napięć w  w yko nyw a­
n iu  zadań p rodukcy jnych  I  pó ł­
rocza, w iększość zakładów  w y­
w iązała się ze swoich p lano­
w ych zobowiązań. Zadania 6 
m iesięcy w yko na ły  m. in . zakła­
dy podległe M in is te rs tw u  Prze­
m ysłu Maszynowego. Z realizo­
w a ły  one 50 proc. zadań rocz­
nych. Osiągnięcie tych  w y n i­
ków  jest dużym  sukcesem załóg 
tego przem ysłu, k tó ry  w  p ie rw ­
szych dwóch m iesiącach b r. po­
niósł znaczne s tra ty  p ro d u kcy j­
ne. Obecnie zostały one odro­
bione całkow icie.

.........................................■ ■ . '■ w B g a w

Dar Pomorza" gościem pierwszej stolicy Sianów Zjednoczonych

Oni Polskie w  Filadeli
FILADELFIA PAP. 1 bm. do na­

brzeży Filadelfii, pierwszej histo­
rycznej stolicy Stanów Zjednoczo­
nych zawinął statek szkolny „Dar 
Pcmorza", inaugurując Dni Polskie, 
w tym blisko 2-milionowym mieś­
cie. Do kulminacyjnych punktów 
programu Dn:, które zakończą się 
8 bm. będzie należeć przeka­
zanie miastu pomnika Tadeu­
sza Kościuszki, jako daru narodu 
polskiego d!a spoteczeństwa Fila­
delfii oraz otwarcie wyśtawy zwią­
zanej z 35-lec;em PRL 

„Dar Pomorza”  wszedł do por­
tu na rzece Delware przy pięk­
nej pogodzie, na czele eskorty k il­
kudziesięciu statków amerykań­
skich, w tym żaglowców „Gazeta

Primeiro", „Untcarn" i „  Young 
America” , Na nabrzeżu udekoro­
wanym flagami .polskimi i amery­
kańskimi, na tle historycznej częś­
ci miasta, zgromadziła się 40-ty- 
sięczna publiczność, która długo­
trwałymi oklaskami powitała pol­
ski trójmasztowiec. Odegrano hym­
ny narodowe Polski USA. W 
powitaniu uczestniczyli przedsta­
wiciele władz miejskich, kapita­
natu portu i komitetu polonijnego. 
„Dar Pomorza" jest gościem Fila­
delfii, Polonii z Pensylwanii i są­
siednich stanów.

W czasie powitania przedstawi­
ciele miasta przekazali kapitanowi 
statku Tadeuszowi Olechnowiczo­
wi kopię symbolu Filadelfii „Dzwon

Wolności" z wyrytym napisem 
„Dar Pomorza 1—8 lipca 1979” . 
Kpt. T. Olechnowicz został wy­
brany honorowym przewodniczą­
cym jury regał żeglarskich, organi­
zowanych w Filadelfii w związku 
z przypadającym 4 bm. św:ętem 
narodowym USA.

W godzinach popołudniowych 
„Dar Pomorza”  został udostępnio­
ny publiczności. Na zacumowanym 
obek n:ego amerykańskim statku 
„Moshula" zorganizowano wysta­
wę polskiego przemysłu okrętowe­
go. Tego samego dnia w Domu 
Polskim w Filadelfii wyświetlono 
film Andrzeja Wajdy wg powieści 
J. Conrada „Smuga cienia".
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Z o b rad  sesi w  azczecim e

W C ZO R A J W ojewódzka Rada N arodow a w  Szczecinie zebrała 
się na X X I  zw ycza jne j sesji. W  posiedzeniu uczestn iczyli po> 
słow ie Z iem i Szczecińskiej na Sejm  PR L, cz łonkow ie P rezydium  
W K  F JN  z przewodniczącym  P io trem  Zarem bą, w ice d y re k to r 
Departam entu  G ospodarki Z iem ią  M in is te rs tw a  R o ln ic tw a  Teo­
do r Rożyński, przewodniczący rad  narodow ych stopnia podsta­
wowego, naczelnicy m iast i  gm in  oraz przedstaw icie le sam orzą­
du m ieszkańców. O bradam i k ie ro w a ł przewodniczący W R N  Ja 
nusz B rych.

W  P IE R W S ZY M  punkcie  o - 
b rad  om aw iano p rob lem  e fek­
tyw nie jszego gospodarowania 
ziem ią. S tanow isko K o m is ji Pro 
d u k c ji R o lne j W R N  do przed­
s taw ionych m a te ria łó w  przeka­
zał radny Czesław B iegan ik. 
M ów ca s tw ie rd z ił m. m., że w  
w o jew ództw ie  szczecińskim  u - 
ż y tk i ro lne  stanow ią  b lisko  543 
tys. ha, t j .  54,3 proc. ogó lne j po 
w ie rzchn i g run tów . D la  zapew­
n ien ia  w łaściwego gospodarowa 
n ia  tą  ziem ią opracow ywane są 
d la  w o jew ództw a  szczecińskie­
go p ięc io le tn ie  p rogram y dzia­
łan ia , zgodnie z k ie ru n ka m i na 
k reś lon ym i przez pa rtię  i  rząd 
oraz w ytycznym i w ładz  w o je­
wódzkich, zwłaszcza E gzekuty­
w y  K W  PZPR z lu tego 1977 r. 
W  w y n ik u  re a liza c ji ty c h  posta 
now ień odnotow ano postęp w  go 
spodarowaniu ziemią.

W  w o jew ództw ie  naszym jest 
jeszcze w ie le  do z rob ien ia  w  za 
kresie w łaściw ego w yko rzys ta ­
n ia  ziem i. Św iadczy o ty m  m.

in . fa k t, że m am y 1000 ha zie­
m i źle uży tkow ane j i  6 tys. ha 
w ym aga jące j re k u lty w a c ji.  Fak 
ty  te  u jaw n iono  podczas szero­
k ie j i  kom pleksow ej k o n tro li 
w yko rzys tan ia  ziem i, badań do­
konanych w  m a ju  br. przez 
1500 członków K o m ite tó w  K o n ­
t ro l i Społecznej oraz radnych.

K ie ru n k i in te n s y fik a c ji gos­
pod a rk i z iem ią om ówione zosta­
ły  następnie w  d ysku s ji przez 
radnych.

Po dyskus ji, sesja W R N  przy­
ję ła  uchw ałę w  spraw ie  progra ­
m u in te n s y fik a c ji w yko rzys ta ­
n ia  i  zagospodarowania z iem i w  
w o jew ództw ie  szczecińskim.

W  k o le jn y m  punkc ie  w czo ra j­
szej sesji W R N  dokonała oce­
ny  re a liza c ji w spó lne j uchw ały 
W R N  i  W K  F JN  z listopada 
1977 r. w  sp raw ie  oceny pracy 
i  program u dalszego um acnia­
n ia oraz ro zw ija n ia  dzia ła lnoś­
c i samorządu m ieszkańców

m iast i  w s i w  w o jew ództw ie  
szczecińskim  do ro ku  1980.

Następnie sesja W R N  doko­
nała oceny rea lizac ji w n iosków  
z kam pan ii wyborczych do Se j­
m u PR L i  W o jew ódzkie j Rady 
Narodow ej oraz do rad naro­
dow ych stopnia podstawowego 
w  w o jew ództw ie  szczecińskim. 
P rzy ję to  stw ie rdzen ie  w o jew o­
dy  szczecińskiego, zaw arte w  
przedstaw ionym  przez niego 
sprawozdaniu, że do końca ka­
de n c ji rad  narodow ych stopnia 
podstawowego w ładze w o je­
w ódzkie zapewnią realizację 
tych w szystkich  w n iosków  w y ­
borców , k tó re  uznano za słusz­
ne i  m ożliw e do w ykonan ia  
przez terenowe organa a d m in i­
s tra c ji państw ow ej oraz in s ty ­
tuc je  radom  nie podporządko­
wane.

Wróć cało!

w i g I

kawalerskiej jazdy
CHOC w  niedzie lę nie dop i­

syw a ła  pogoda, na drogach i 
szosach naszego wojew ództwa 
panow ał ożyw iony ruch. W idać 
by ło  na n ich szczególnie w ie le  
samochodów z „obcą”  re jes tra ­
cją. Jecha li dolnoślązacy, w a r­
szawiacy, łodzian ie, k ra ko w ia ­
nie i  poznaniacy na zasłużony 
u rlop .

N iestety, funkc jonariusze  służ­
by  ruchu drogowego MO, k tó ­
rzy  tego dn ia  p a tro lo w a li drogi 
naszego w o jew ództw a ze zdwo­
joną  czujnością, m ie li pełne rę ­
ce roboty. A ż  w  357 wypadkach 
trzeba by ło  in te rw en iow ać i 
w ystaw iać m andaty. N a jw ięce j 
„w pad ek”  zanotowano na E-14 
(107) oraz na szosie T-81 (64). 
N a jw ięce j osób ukarano za nad­
m ierną szybkość (29) i  n iepra­
w id ło w e  w yprzedzanie lu b  om i­
ja n ie  (23).

N IE  obeszło  się n ie s te ty  bez 
g ro ź n ie js z y c h  w y p a d k ó w . W  n ie ­
d z ie lę  o  godz. 8.30 na szosie pom ię ­
d zy  R o k itą  a P rz y b ie rn o w e m  
„ Z u k ”  S p ó łd z ie ln i T ra n s p o r tu  W ie j 
sk iego  ja d ą c y  z n a d m ie rn ą  szyb­
k o ś c ią  na łu k u  szosy u d e rz y ł w  
d rze w o . S am ochód je s t zu p e łn ie  
ro z b ity  a k ie ro w c a  p rze b yw a  w  
s z p ita lu . Tego sam ego d n ia  o  godz. 
10.10 na z jeźdz ie  na a u to s tra d ę  od  
u l.  Z w ie rz y n ie c k ie j w  Szczec in ie  
p rz y d a rz y ł s ię  dość n ie z w y k ły  k a -  
ra m b o l. Na p a rk u ją c e g o  na łu k u  
d ro g i „m a lu c h a ”  (w  ty m  m ie js c u  
sam ochód n ie  p o w in ie n  s ię  zafcrzv- 
m v w a ć ) n a je c h a ł F ia t  125p n r  C Z L  
1741 z w o je w ó d z tw a  częstochow sk ie  
go. w  te n  p o ja zd  u d e rz y ł z k o le i 
T ra b a n t n r  re j.  S ZB  8604, k tó re g o  
k ie ro w c a  — C zesław  B . n ie  zacho ­
w a ł o d p o w ie d n ie j o d le g ło śc i. Pasa­
ż e rk a  T ra b a n ta  z n a jd u je  s ię  w  
szp ita lu .

W ie lu  k ie ro w c ó w  dość d ro g o  k o ­
sz to w a ła  „k a w a le rs k a  ja z d a ” . W  re 
jo n ie  B rzo zo w o —P rz y b ie rn ó w  na  
E-14 z a trz y m a n o  F ia ta  125p n r  
s z v  0282, k tó re g o  k ie ro w c a  w  
m ie jsca ch  gdz ie  o b o w ią z u je  o g ra n i 
czep ie  szyb ko śc i do 70 km /g o d z . 
Jechał ponad 100 k m , a ta m  gdz ie  
n a le ż y  z w o ln ić  do 50 km /g o d z . — 
p rz e k ra c z a ł o s ie m d z ie s ią tkę . Za to  
sam o w y k ro c z e n ie  u k a ra n o  ró w n ie ż  
S ta n is ła w a  B . ze S ta re j M iło s n e j, 
k tó r y  p ro w a d z ił s w ó j w óz p rz e k ra ­
cza ją c  dozw o lo n ą  p rę d ko ść . N ie  po­
szczęściło  s ię  p o n a d to  g o le n io w ­

s k ie m u  ta k s ó w k a rz o w i H e n ry k o w i 
M ., k tó r y  u k a ra n y  zo s ta ł m a n d a ­
te m  w  B rzo zo w ie  za ja zd ę  w  te m ­
p ie  p o nad  100 km /g o d z . w  m ie js c u  
gd z ie  dozw o lona  szybkość w y n o s i 
70 km /godz .

W ie le  d z ia ło  s ię  ta kże  na Szosie 
P o z n a ń s k ie j, n ie  o p o d a l D z le w o k li-  
cza, k tó rę d y  p ro w a d z ił o b ja z d  M o ­
s tu  D łu g ie g o . Z a trz y m a n o  tam  np  
K ie ro w cę  F o rd a  n r  r e j i  M X  4243, 
k tó r y  o ta r ł  się o  „m a lu c h a ” , n ie  
m ogąc w y h a m o w a ć  szyb ko śc i p rze d  
w ja z d e m  na m o s t I  A r m i i  W o js k a  
P o lsk ie g o .

J A K  w idać z tego k ró tk iego  
zestawienia, przyczyną sporej 
liczb y  zdarzeń drogow ych w  
m in ioną niedzie lę by ła  nad­
m ierna szybkość. W arto  o tym  
pam iętać jadąc na - na jb liższy 
weekend. N ie każdy z nas jest 
Zasadą. N ie spieszmy się za 
tern zbytn io  jadąc na odpoczy­
nek. (ten)

„Przenysłówlca“  
na 35-lecie F IL
N IE M A L  w szystkie  przedsię­

b io rs tw a  budow lane w łączyły 
się do a kc ji czynów na 35-lecie 
Po lsk i Ludow ej. W  gronie tym  
n ie  zabrakło załogi Szczecińskie 
go Przedsiębiorstwa B u dow n i­
ctw a Przem ysłowego. W  ciągu 
dw óch osta tn ich  niedzie l (24 
czerwca i 1 lipca br.) p rzystą­
p i ły  do pracy 1122 osoby. Czyn 
p ro d u kcy jn y  w ykonyw ano ■ na 
w szystkich  placach budów. Naj 
w iększe zgrupow anie m iało 
m iejsce jednak na budowie 
„P o lic  I I ” .

Czyn p ro d u kcy jn y  załogi bu ­
dow lane j szczecińskiej „p rze - 
m ys łó w k i”  liczony w  z ło tów ­
kach p rzekroczył 2,5 m in . N a j­
w ięcej prac wykonano na cen­
tra ln e j w y tw ó rn i betonów. N a­
tom ias t pracow nicy a d m in is tra ­
c j i  przedsiębiorstwa i służby 
pomocnicze w yko na ły  czyn p ro ­
d u k c y jn y  w artośc i 126 tys. zło­
tych.

(z)

S T A T K I N A  W E JŚ C IU :

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

m /s  „D u s z n ik i-Z d ró j”  do 
F in la n d ii  v ia  G dańsk.

m /s .. Iw o n ic z -Z d ró j”  do N o r  
w e g ii.

m /s  ..S k rza t”  do D a n ii.

Chóry akademickie —- miastu

-  io  nowoczesnego oeinruni
(Dokończenie ze A r. 1)

dra fow ych . E lem enty gotowe 
tego pomieszczenia zostaną za­
kup ione w  NRD. C entra la  R y­
bna zam erza urządzić na te j 
ogrom nej pow ierzchni na jno­
wocześniejszy sklep wzorcow y 
i  postara się o odpow iedn i jego 
w ys tró j.

P L A C Ó W K Ę  w yp o sa ży  s ie  w  na1 
now ocześn ie jsze  u rzą d ze n ia  do pa­
ko w a n ia  p ró żn io w e g o , file to w a n ia , 
w y tw ó rn ię  lo d u  i  sm a ża ln ie  r y b  z 
60 m ie js c a m i k o n s u m p c y jn y m i.  T u ­
t a j  ta kże  o d b y w a ć  s ie  bedz ie  sorze  
daż p ó łh u r to w a  r y b  i  p rz e tw o ró w  
ry b n y c h  — d la  s to łó w e k  z a k ła d o ­
w y c h , s zkó ł, p rz e d s z k o li i tp .  W 
p iw n ic a c h  c e n tru m  z n a jd a  sie k o ­
m o ry  ch łodzone  i  baseny do p rze ­
c h o w y w a n ia  rv b  ż y w y c h . A  w ie c  
to . co w id z ie liś m y  na ta rg a c h , ie s t 
t y lk o  s k ro m n a  za p o w ie d z ią  tego. 
co  zobaczym y w  n o w oczesnym  w ie l 
k im  sk le p ie  ry b n y m . S w o je  k ą c i­
k i  beda tu  m ia ły  p rz e d s ię b io rs tw a  
i  s p ó łd z ie ln ie  ry b a c k ie  P om orza  
Z ach o d n ie g o  — „ G r y f ” , „O d ra ” , 

C e rta ” . „B e lo n a ”  i  ..R ega” .

W KR Ó TC E C entra la  Rybna 
przystąp i do opracow yw an ia  za­
łożeń przedsięwzięcia, zaś p ro ­
je k t  w yko na ją  w  try b ie  p iln y m  
pracow n icy B iu ra  P ro jek tó w  
B u dow rrc tw a  M orskiego. Za­
k łada  się, że budow a p laców ki 
nie przekroczy 18 m iesięcy, za­
tem  za pó łto ra  ro-ku będziemy 
m ogli kupować ry b y  w  now o­
czesnym sklepie — w izytów ce 
m e tropo lii gospodarki rybne j. 
P rzew idu je  się, że miesięczne 
ob ro ty  cen trum  m a ją  wahać 
się od 3 do 4 m in  zł. (60—70 
proc. u ta rgu  w szystkich  szcze­
c ińsk ich  sklepów  rybnych).

Póki co — C entra la Rybna 
postanow iła  przedłużyć — przy 
n a jm n ie j do końca lipca  — 
ta rg i. I  słusznie, gdyż * z całą 
pewnością k lie n tó w  n ie  zabrak­
nie. Ci, k tó rzy  odw iedzają sto­
iska, nie wychodzą stąd z pu­

s tym i rękam i. Na półkach n a li­
czy liśm y 10 asortym entów  ry b  
wędzonych, 15 — m aryna t, 40 
—  różnych konserw . Są tu  w y ­
roby garm ażery jne „C h ie fa ” , są 
ryb y  ba łtyck ie , a tla n tyck ie  i  
an ta rktyczne  m. in . śledzie, f lą -  
d ry , ke rgu leny , berełe i anta­
ry . K ierm asz czynny jest co­
dziennie od godz. 11 do 19. 
P rzy o ka z ji dodajm y, że do ob­
s ług i k lie n tó w  oddelegowano... 
p racow n ików  a d m in is tra cy j­
nych, bow iem  C entra la  Rybna 
nie m a odpow iedn:e j liczby per 
sonelu handlowego.

A  Z A T E M  — k to  jeszcze n ie  b y ł  
na ta rg a c h , n ie c h  z a jrz y  ta m  ja k  
n a js z y b c ie j — n a p ra w d ę  w a r to . 
J a k  s ię  rz e k ło  — to  t y lk o  s k ro m ­
na zapow iedź  tego. co czeka nas 
za 18 m ie s ię cy . T a k ie  z a p e w n ie n ie  
u s ły s z e liś m y  o d  z a ło g i c e n tra li.

(awa)

Z budowy linii
IbS8SZCW -

U R O C Z Y S T Y M  k o n c e rte m  za ko ń ­
c z y ł s ię  w  u b ie g ły m  ty g o d n iu  
O g ó ln o p o ls k i P rze g lą d  C h ó ró w  S tu ­
d e n c k ic h  „A c a d e m ia  C a n ta t” . N a 
f i lh a rm o n ic z n e j e s tra d z ie  p o p is y ­
w a ły  s ię  c z te ry  zespo ły : C h ó r U n i­
w e rs y te tu  P oznańsk iego , C h ó r Po­
l i te c h n ik i  S zcze c iń sk ie j, C h ó r U n i­
w e rs y te tu  w  U tre c h c ie  (H o la n d ia ) 
o ra z  C h ó r M ę s k i „O z o łs ”  A k a d e m ii 
R o ln ic z e j w  R ydze. Ś p ie w a ły  one  
a c a p p e lla , a c h ó ry  p o ls k ie  (w  ty m  
C h ó r A k a d e m ii R o ln ic z e j z L u ­
b lin a )  w ra z  z f i l h  a rm o n ic z n ą  o r ­
k ie s trą  w y k o n a ły  po n a d to  „H a rn a ­
s ie ”  S z y m a n o w sk ie g o  i  M a zu ra  z 
o p e ry  „S tra s z n y  d w ó r”  M o n iu s z k i 
pod  b a tu tą  S te fa n a  M a rc z y k a . P a r­
t ię  so low ą  w  „H a rn a s ia c h "  śp ie w a ł 
z g ó ra ls k im  zac ięc iem  z n a n y  te n o r 
— A n d rz e j B ach leda .

P o z io m  w y k o n a w s tw a  w y s tę p u ją ­
cych  c h ó ró w  o k a z a ł s ię  w rę c z  za­
s k a k u ją c o  w y s o k i, co p u b liczn o ść  
o c e n iła  f re n e ty c z n y m i o k la s k a m i. 
N ie z w y k ły c h  w zru sze ń  d o s ta rc z y ł 
m e lo m a n o m  s tu d e n c k i c h ó r z 
U tre c h tu ;  ś p ie w a ł fra g m e n ty  ze 
s ły n n e j „M is s a  S o le m n is ”  R o ss in ie ­
go w  sposób w rę c z  id e a ln y , n ie  
s p ły c a ją c  t e j  p rz e p ię k n e j m u z y k i, 
czego b a rd z o  tru d n o  s ię  us trze c  
c h ó ro w i a m a to rs k ie m u . C h ó r s tu ­

d e n tó w  ry s k ic h  za im p o n o w a ł g łębo  
k im , s p iżo w ym  b rz m ie n ie m  oraz 
p e łn y m  f in e z j i  w y k o n a n ie m  p ie śn i 
lu d o w y c h  Z a d z iw ił ja k  z w y k le  ze­
sp o ło w ą  w ir tu o z e r ią  c h ó r a k a d e m i­

P O N A D  6 m in  m . śześc. z ie m i 
p rz e m ie ś c iły  Już w  b r . e k ip y  re a li­
zu ją ce  je d n ą  z n a jw ię k s z y c h  w  
k r a ju  In w e s ty c ji k o m u n ik a c y jn y c h , 
b u dow ę  l i n i i  k o le jo w e j H ru b ie szó w  
— H u ta  „K a to w ic e ” . Z b u d o w a n o  do 
tych cza s  m.Ln. 50 spośród 131 p rze ­
w id z ia n y c h  na l i n i i  p rzepus tów , 
28 z 47 w ia d u k tó w  k o le jo w y c h  oraz  
18 z 43 m ostów . P rze ka za n o  też  6 
w ia d u k tó w ' d ro g o w y c h . O becnie 
t r w a ją  in te n s y w n e  ro b o ty  w zd łu ż  
c a łe j b lis k o  4 0 0 -k ilo m e tro w e j m a g i­
s t ra l i  p ro w a d zo n e  przez p o nad  5 
tys . osób z k ilk u d z ie s ię c iu  je d n o ­
s te k  w y k o n a w c z y c h . N a n ie k tó ­
r y c h  o d c in k a c h  pom a g a ją  b u d o w n i 
czym  żo łn ie rz e  i  m ło d z ie ż .

(P A P )

ły  d ź w ię k i k o n c e r tu  fin a ło w e g o , 
m ożna Już w  te j c h w il i  oce n ić  o - 
s ią g n ię c ia  o rg a n iz a to ró w  im p re z y  
„A c a d e m ia  C a n ta t” . U s łysze liśm y 
w  S zczec in ie  18 p o ls k ic h  s tu d e n ­
c k ic h  zespo łów  c h ó ra ln y c h  w  b a r­
dzo z ró ż n ic o w a n y m  p ro g ra m ie  — 
począw szy od  p ro s ty c h  p iosenek 
lu d o w y c h  a sko ń czyw szy  na a rc y ­
d z ie ła ch  m u z y k i w o k a ln o - in s tru ­
m e n ta ln e j w y k o n y w a n y c h  razem

k ó w  szczec ińsk ich . Z  w ie lk ą  sa ty ­
s fa k c ją  s łu ch a łe m  a k a d e m ik ó w  no- 
z n a ń s k ic h ; obca im  Jest w sze lka  
chęć p o p is u  — śp ie w a ją  d la  sam ej 
ra d o śc i m u z y k o w a n ia , z te m p e ra ­
m e n te m  i  w e rw ą , d o p ra c o w u ją c  
zarazem  m u zyczn ie  n a jd ro b n ie js z e  
szczegó ły  w y k o n a w c z e . Z  ja k  n a j­
le p sze j s tro n y  n rz e d s ta w iły  s ię  na­
sze c h ó ry  w  „H a rn a s ia c h ”  i  p o p u ­
la rn y m  „M a z u rz e ” . S zkoda, że n ie  
m ogę tego  z c z y s ty m  s u m ie n ie m  
p o w ie d z ie ć  o  o rk ie s trz e .

M IM O , że d o p ie ro  co p rz e b rz m ia -

z n a s z y m i f i lh a rm o n ik a m i.  T a k  
w ię c  szczecińscy m e lo m a n i zapo­
z n a li s ię  na  ż y w o  z „R e q u ie m ”  i 
„M szą  k o ro n a c y jn ą ”  M o za rta . „J u -  
dą M achabeuszem ”  i  „D e tt in g e r  
T e  D e u m ”  H a e n d la . IX  S y m fo n ią  
P o e th o ve n a , „S ta b a t M a te r”  i  „ H a r  
n a s ia m i”  S zym a n o w sk ie g o . „M issa  
S o le m n is ”  R oss in iego , „M a g n if ic a -  
te m ”  B acha  o ra z  z ba rd zo  rz a d k o  
w y k o n y w a n y m i d z ie ła m i „S agą  o 
F r i th  jo f ie ”  B ru e h a  „C a rm in a
E u r a n " ”  O r f fa .  S zczęś liw a  w i r  na 
b y ć  nasza . F i lh a rm o n ia .  D z ię k i

samochodu
(Dokończenie ze str. 1)

N ie m a łą  ro lę  o d g ry w a  s ta ra n n a  
p ra ca  za ło g i. S tw o rz o n o  np . do­
d a tk o w y  . fu n d u s z  p re m io w y  d la  
b e zpośredn ich  w y k o n a w c ó w , k tó r y  
w y p ła c a n y  je s t t y lk o  za re a liz a c ję  
o k re ś lo n y c h  zadań ja k o ś c io w y c h . 
W sp ó łza w o d n ic tw e m  w  za kres ie  
ja k o ś c i w y ro b ó w  o b ję te  są w szys t­
k ie  z a k ła d y  m a c ie rzys te , f i l ie  i  fa ­
b r y k i .  N o w ą  i  c ie ka w ą  fo rm ę  od ­
d z ia ły w a n ia  e konom icznego  s tano ­
w i p re m ia  za na jw yższą  Jakość 
p ra c y , k tó ra  polega na in d y w id u ­
a ln y m  ro z lic z e n iu  każdego p ra co w  
n ik a . Na s ta n o w iska ch , gdzie  
fu n k c jo n u je  te n  sys tem , lic zb a  
b ra k ó w  spad ła  d z ie s ię c io k ro tn ie . 
R ów nocześn ie  z m n ie jszo n o  zużyc ie  
m a te r ia łó w  i  o g ra n iczo n o  ro b o ­
c iznę .

S ystem  s te ro w a n ia  ja ko śc ią  o -  
b e jm u je  ró w n ie ż  m . in . k o n tro lę  
poszczegó lnych  e lm e n tó w  — na 
o g ó ł w y ry w k o w ą  — w  to k u  p ro ­
cesu p ro d u k c y jn e g o  o ra z  b a d a n ia  
m a te r ia łó w  i  części dos ta rcza n ych  
przez k o o p e ra n tó w . P ro w adzone  są 
p o n a d to  in te n s y w n e  b a dan ia  te s to ­
w e  sam ochodów , a ta kże  zb ie rane  
są u w a g i o a w a ria c h  z p la c ó w e k  
„P o lm o z b y tu ” .

D z ię k i ty m  w s z y s tk im  d z ia ła n io m , 
na w ie le  w y ro b ó w  FSO p rzyzn a n o  
zn a k  ja k o ś c i k la s y  p ie rw s z e j. 
O trz y m a ły  je  m  in . w a łe k  ro z rzą ­
du  s i ln ik a  „P o lo n e z ” , g ło w ic a  s i l­
n ik a  F ia ta  125 p, ko ło  ro z rzą d u  s il­
n ik a  125 p. W y n ik ie m  do tychczaso­
w y c h  w y s iłk ó w  i  s ta ra ń  Jest ró w ­
n ie ż  d w u k ro tn e  zm n ie jsze n ie  w  
ub . r .  (w  s to s u n k u  do 1977 r .)  k a r  
n a lic z a n y c h  przez „P o lm o z b y t”  za 
n ie o d p o w ie d n ią  jakość  sam ocho­
dów .

P R A C O W N IC Y  FSO n ie  uw aża ­
ją  o s ią g n ię ty c h  re z u lta tó w  za za­
do w a la ją ce . W  n a jb liż s z y c h  la ta c h  
p la n u je  się po d ją ć  k o le jn e  d z ia ­
ła n ia  o rg a n iza lcy jn n -te ch n iczn e ,
k tó re  p o w in n y  p rzyn ie ść  da lszą 
pop ra w ę  ja k o ś c i i  z w ię kszyć  bez­
a w a ry jn y  p rze b ie g  że ra ń sk ich  sa­
m ochodów . D ąży  się ró w n ie ż  do 
u zyska n ia  zn a kó w  ja k o ś c i na da l­
sze zespo ły  sam ochodu  „P o lo n e z ” .

„A c a d e m ii C a n ta t”  w  d w ó ch  o s ta t­
n ic h  sezonach p rz e d s ta w iła  w ię ce j 
u tw o ró w  ty p u  o ra to ry jn e g o , n iż  ja  
k a k o lw ie k  in n a  w  Polsce.

W szys tk ie  k o n c e r ty  c y k lu  n a g ry ­
w a ło  p rz y c h y ln ie  usposobione d la  
„A c a d e m ii C a n ta t”  szczecińskie  
P o lsk ie  R a d io ; n a jp ra w d o p o d o b n ie j 
na jlepsze  n a g ra n ia  us łyszym y  w  
w y d a n iu  p ły to w y m . M a się ró w ­
n ie ż  ukazać w y d a w n ic tw o  ks ią ż k o - 

„ A C A ń g W A  C A N T A T ”  t r a k tu ­
jące  o h is to r i i ,  a k tu a ln y m  s ta n ie , 
p .o b le m a c h  p e rs p e k ty w a c h  roz­
w o ju  c h ó ra l is ty k i s tu d e n c k ie j w  
P R L .

N ie zm o rd o w a n a  spo łeczna d z ia ła l­
ność szczec ińsk ich  s tu d e n tó w , g łó w  
n ie  w y c h o w a n k ó w  C h ó ru  A k a d e ­
m ic k ie g o  nasze j P o lite c h n ik i,  p rz y ­
n ios ła  re z u lta ty  ra d u ją c e  szczeciń­
sk ie  ś ro d o w is k o  k u ltu ra ln e . Z a rzą d  
G łó w n y  i  W o je w ó d z k i SZSP udz ie ­
la ł  im p re z ie  w sp a rc ia  i  d a le ko  
id ą c e j p om ocy , dobrze  p rz y s łu ż y ły  
się „A c a d e m ii C a n ta t”  F ilh a rm o ­
n ia  i  W o je w ó d z k i D om  K u ltu r y .  
N ie s te ty  n ie  m ożna tego  p o w ie ­
dz ieć o  naszych  w y d z ia ła c h  k u l tu ­
r y .  k tó re  za in te re so w a n e  b y ły  p re ­
ze n ta c ją  p o ls k ie j c h ó ra lis ty k i s tu ­
d e n c k ie j je d y n ie  a b s tra k c y jn ie  A  
k o m u ż  to  p o trzebna  b y ła  „A c a d e ­
m ia  C a n ta t” . czy ty lk o  s tuden tom ?  
K o m u  ś p ie w a ły  ch ó ry?  O dpow iedź 
na te  p y ta n ia  może b y ć  tv lk ó  ?ed-- 
na — naszem u

J a n  G O U Z E L A N Y
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D ziś  d e b a ta  w  B u n d es ta g u N IK A R A G U A

Sprawa przedawnienia Trwają gorączkowe
zjrodni hitlerowskichzab̂ '

(Dokończenie ze str. 1)

POGODA W EUROPIE
W C Z O R A J  w  m e tro p o lia c h  e u ro -o e js k lc h  n o to w a n o  n a s tę p u ją ce  te m -

p e ra tu ry :
te m p . w  s t.
m in .

C.
m a r .

pogoda

A m s te rd a m 18 22 p o c h m u rn o
A ceny 23 35 p ogodn ie
B e lg ra d 18 25 p o ch m u rn o
B e r l in 8 15 r - p o c h m u rn o
B ru k s e la 15 25 p o c h m u rn o
F r a n k fu r t  n /M 11 .1 9 p o ch m u rn o
G enew a 12 la p o ch m u rn o
H e ls in k i 10 17 pogodn ie
K ijó w 12 22 p o godn ie
K coenhaga 9 18 p o ch m u rn o
L iz b o n a  _ 17 24 p o c h m u rn o
L o n d y n 13 18 p o c h m u rn o
M a d ry t 10 27 p o g o d n ie
M o skw a 15 21 n o c h m u rn o
G slo 5 19 p o godn ie
P a ry ż 11 l n n o c h m u rn o
R zym 17 32 n o ch m u rn o
S z to k h o lm 12 10 p o ch m u rn o
W iedeń 13 23 p o ch m u rn o

BO NN PA P. Dziś odbę­
dzie się w  Bundestagu de­
bata nad p ro je k tem  ustaw y 
znoszącej okres przedaw ­
n ien ia  zbrodni h it le ro w ­
skich. D eputow ani SPD i  
FDP opow iada ją  się za jed  
noznatznym  zniesieniem  
te rm in u  przedaw nienia 
zbrodni m orderstw a .

Myzerewa przybędzie 
do Londynu

L O N D Y N  PAP. M in is te rs tw o  
Spraw Zagran icznych W. B ry ­
ta n ii po in form ow ało  w  ponie­
działek, że m arione tkow y pre­
m ie r Rodezji, A b e l M uzorewa, 
przybędzie w  p rzyszłym  tygod­
n iu  do Londynu. Przedtem  A. 
M uzorewa odw iedzi Waszyng­
ton. Zdaniem  obserw atorów , je ­
go podróż św iadczy o tym , że 
Zachód p lanu je  uznanie n ie le ­
galnego reż im u Rodezji i  w  
następstw ie odstąpienie od 
w prow adzonych przez O NZ san 
ke j i gospodarczych przeciw ko 
rasistom  rodezyjskim .

Spadek zaufania 
do rządu brytyjskiego

L O N D Y N  P A P . Z a u fa n ie  do b r y ­
ty js k ie g o  rz ą d u  k o n s e rw a ty w n e g o  
w y ra ź n ie  m a le je . J a k  w y n ik a  z 
a n k ie ty ,  p rz e p ro w a d z o n e j przez 
Lon d yń sk i d z ie n n ik  „ F in a n c ia l T i­
m es” , n ie m a l p o ło w a  w y b o rc ó w  
b r y ty js k ic h  uw aża, że p ro g ra m  
k o n s e rw a ty s tó w  w  d z ie d z in ie  go­
spo d a rcze j je d y n ie  po g łę b ia  tru d n o  
śc i ja k ie  p rze żyw a  k r a j .  W  w y n i­
k u  p ro je k to w a n y c h  przez rzą d  po­
su n ię ć  n ie u n ik n io n y  je s t b o w ie m  
w z ro s t cen a r ty k u łó w  pow szechne­
go u ż y tk u , co  w y w o łu je  szczegól­
ne n ie za d o w o le n ie  p rz e c ię tn y c h  o - 
b y w a te li.

Barbarzyński
nalot na Zambię
A L G IE R  P A P . R eżim  ro d e z y js k i 

d o k o n a ł w  n ie d z ie lę  n a lo tu  na 
Z a m b ię . Z nane  są now e szczegóły 
te g o  b a rb a rz y ń s k ie g o  a k tu . D o re ­
jo n u  leżącego 25 k m  na zachód od 
L u s a k i p rze rzu co n o  h e lik o p te ra m i 
sp e c ja ln e  o d d z ia ły  desantow e. D e­
s a n to w i u d z ie la ło  w s p a rc ia  lo tn i­
c tw o  ro d e z y js k ie . W w y n ik u  n a lo tu  
zn iszczonych  zos ta ło  w ie le  z a m b ij-  
s k ic h  o b ie k tó w  c y w iln y c h . W śród  
lu d n o ś c i są za b ic i i  ra n n i.

Jest to  ju ż  d ru g a  w  c ią g u  ty g o d ­
n ia  p ro w o k a c ja  z b ro jn a  m a r io n e t­
ko w e g o  rzą d u  M u z o re w y , k tó r y  
k o n ty n u u je  p ira c k ie  n a lo ty  w zo­
ru ją c  się na p o p rze d n im  re ż im ie  
S m ith a . Ta a g resyw na  d z ia ła ln o ść  
w obec  sąs iedn ich  k ra jó w  zm ie rza  
— w  m y ś l za łożeń ra s is tó w  i  ich  
podo p ie czn ych  — do z d ła w ie n ia  ru  
ch u  "n a ro d o w o w yzw o le ń cze g o  lu d ­
no śc i Z im b a b w e  oraz  zastraszenia 
p a ń s tw  „p rz y f ro n to w y c h ” , b y  je  
z m u s ić  do zap rze s ta n ia  u d z ie la n ia  
po m o cy  P a tr io ty c z n e m u  F ro n to w i 
Z im b a b w e .

ŻA D N E J debacie w  Bundes­
tagu  n ie  tow arzyszy ło  os ta tn io  
ta k  w ie lk ie  zainteresowanie 
św ia tow e j o p in ii pub liczne j. Po 
za s ta łym i korespondentam i 
prasy, ra d ia  1 TV  V  RFN, m ie j 
sca w  Bundestagu za jm ie  dziś 
cała grupa dodatkow o akredy­
tow anych  p rzedstaw ic ie li środ­
kó w  masowego przekazu z k i l ­
kudziesięciu k ra jó w .

Pod dyskusję poddany zosta­
n ie  w n ies iony przez 215 depu­
tow anych z ram ien ia  SPD i 
FDP p ro je k t ustaw y, znoszący 
przedaw nienie ścigania zbrodni 
m orderstw a. W niosek ten  łączy 
się z uchylen iem  obow iązujące j 
obecnie w  RFN zasady p raw ­
ne j, zgodnie z k tó rą  31 g rudn ia  
1979 r. up ływ a  te rm in  rozpoczy­
nan ia  dochodzeń sądowych prze 
c iw ko  n ie  w y k ry ty m  do tego 
czasu sprawcom  zbrodni h it le ­
row skich. Prócz w n iosku  depu­
tow anych SPD i FDP, na fo ­
rum  Bundestagu przedstawione 
zostaną także inne w n iosk i 
bądź rozwadnia jące wn iosek cy 
to w a n y  w yże j 1 biorące w  obro 
nę h itle ro w sk ich  przestępców 
„dz ia ła ją cych  ty lk o  na rozkaz” , 
bądź sprzeciw iające się w  ogó­
le zn iesien iu przedaw nienia.

D la  zniesienia przedaw nien ia  
zbrodni m orderstw a wym agana 
jes t w  Bundestagu bezwzględna 
większość 249 głosów. Oznacza 
to, że do w n iosku  deputow a­
nych SPD i FDP m usi p rzychy 
lić  się co n a jm n ie j 34 deputo­
w anych. Zniesienie przedaw nie­
n ia  m orderstw a — w  ty m  zbro­
d n i h itle ro w sk ich  — odpow ia­
dałoby zarówno zasadom praw a 
m iędzynarodowego, ja k  zw ykłe  
m u poczuciu sp raw ied liw ości i 
świadom ości, że żaden zbrod­
n ia rz  h itle ro w sk i, b io rący  u- 
dzia ł w  m asowym  ludobó js tw ie  
nie może u jść karze ponieważ 
n ie będzie go ch ro n ił schola- 
styczny, p raw n iczy  fo rm a lizm .

W A R TO  przypom nieć, że do 
1 stycznia 1978 r. sądy zachód- 
n ion iem ieck ie  w yd a ły  w y ro k i 
skazujące (nawiasem  m ówiąc, 
często na śmiesznie n isk ie  ka ­
ry ) 6 432 zbrodn iarzy h itle ro w ­
sk ich  na ogólną liczbę 84 400 o - 
sób podejrzanych o popełnienie

zbrodni. Wobec bardzo licznych  
spraw ców  postępowanie dow o­
dow e zostało ^umorzone bądź 
zawieszone.

N adzw yczajnej sesji Bundes­
tagu  towarzyszą apele postę­
pow ych s ił w  R FN  o uchy len ie  
przedaw nienia h itle ro w sk ich  
zbrodni ludobó js tw a. S i ły  demo 
kra tyczne  postu lu ją  aby  RFN 
przystąp iła  do odp o w ie d n ie j 
ko nw enc ji ONZ.

Chińska broń 
dla Egiptu

K A IR  PAP. P rzyw ódcy ch iń ­
scy w z ię li na siebie ro lę  do­
stawcy- b ro n i d la  reż im u Sada- 
ta, k tó ry  zna jdu je  się w  ca łko­
w ite j izo lac ji w  św iecie arab­
sk im  w  w y n ik u  podpisania se­
paratystycznego uk ładu  z Iz ­
raelem.

W edług doniesień ka irsk lego 
pisma „O k to b r” , P ekin  dostar­
czył E g ip to w i 90 m yśliw ców .

Gigantyczne rezerwy
K R Y Z Y S  p a liw o w y  w  U S A  zm u­

s i ł  ró w n ie ż  i  in n e  n a jb a r d z ie j zm o 
lo ry z o w a n e  k r a je  do z re w id o w a n ia  
s w o je j p o l i t y k i  e n e rg e ty c z n e j.

J a k  w y k a z a li e ksp e rc i m o to ry z a ­
c j i  w  R F N , w  o s z czę d za n iu  p a liw a  
tk w ią  jeszcze w rę c z  g ig a n ty c z n e  
re z e rw y . M .in . o b l ic z y l i ,  że g d y b y  
le p ie j w y re g u lo w a ć  ś w ia t ła  u liczn e  
ł  u c z y n ić  b a rd z ie j p ły n n y m  ru c h  
p o ja z d ó w  w  w ie lk ic h  m ia s ta ch , 
m ożna b y  ro czn ie  zaoszczędzić  500 
m in  l i t r ó w  b e n z y n y . O g ra n icze n ie  
s z yb ko śc i do 100 k m  na a u to s tra ­
dach  t  do 80 k m  na in n y c h  d ro ­
gach  p o z w o liło b y  na zm n ie js z e n ie  
im p o r tu  ro p y  o 3,5 m in  to n .

T w ó rc y  p ro g ra m u  oszczędzan ia  
p a l iw  p ły n n y c h  w  R F N  p ro p o n u ją  
też  w p ro w a d z e n ie  m o to ró w  o  no­
w e j k o n s t ru k c j i ,  p o z w a la ją c y c h  na 
zm n ie jsze n ie  zu ż y c ie  p a l iw a  od 10 
do 12 p ro c e n t, zakaz ja z d y  sam o­
ch o d a m i p ry w a tn y m i ra z  w  ty g o d ­
n iu  o ra z  o rg a n iz o w a n ie  w s p ó ln y c h  
d o ja z d ó w  do p ra c y .

ZSRR. Na lodow e j w y ­
spie „SP-24”  o pow ierzchn i 
100 km  kw a dra tow ych  w  
ciężkich w a runkach  a r- 
ktycznych  żyje  i  p racu je  
20 po la rn ikó w  —  p ra co w ­
n ikó w  A n ta rk tyczn ego  In ­
s ty tu tu  N a ukow o -B adaw ­
czego. W y n ik i ich badań 
m ają ogromne, znaczenie 
m. in . d la  opracow yw an ia  
prognoz pogody.

(Fot. C A F -T A S S )

k ra ju , gdzie sand in iści zdobyli 
m iasto M ataghlpę. O ddzia ły pa­
tr io tó w  nikaraguańskiich odpar­
ły  k ilk a  zm asowanych ataków  
w o jsk  reżim ow ych w  re jon ie  
drugiego co do w ie lkości m ia­
sta N ika ragu i — Leon. Pow­
stańcy przeszli do kon tra taku , 
w  w y n ik u  którego opanowali 
strategicznie ważny p u n k t — 
F o rt Acosaseo, na  północ od 
Leon. .

Po opuszczeniu- M anagu i przez 
s iły  patrio tyczne gw ard ia  naro­
dowa przeprowadza pacy fika ­
cję ludności cyw iln e j sto licy. 
V/ obozach uchodźców panuje 
głód. Czerwony K rzyż  a la rm u je  
o wyczerpaniu się zapasów żyw ­
ności i przypadkach zachoro­
wań na ty fus  i  tężec.

NOWO m ianow any am ery­
kański ambasador Law rence 
Pezzullo ko n tyn u u je  spotkania 
z dyk ta to rem  N ika ragu i, Somo- 
zą. Ten osta tn i n ie zamierza 
ustąpić bez uzyskania dla sie­
bie i  swo ich pop leczn ików  gw a­
ra n c ji, k tó re , m iędzy in nym i, 
obe jm ują  udz ia ł jego p a r t ii w 
p rzyszłym  rządzie i  u trzym anie  
g w a rd ii narodowej. P lan ame­
rykańsk i m ający na celu nie­
dopuszczenie do głosu s ił le w i­
cowych, p rzew idu je  zastąpienie 
Somozy przez przewodniczącego 
Senatu P a b li Renera, w  d rug im  
etapie — zwołanie Rady Pań­
s tw ow e j, a następnie zdym is jo­
now anie  następcy Somozy i 
przekazanie w szystk ich  fu n k c ji 
radzie. W  czw a rtym  etapie fo r ­
m uła  am erykańska przew idu je  
u tw orzen ie  rządu przejściowego 
z udziałem  zw o lenn ików  Somo­
zy. Jednocześnie n iek tó rzy  po­
li ty c y  am erykańscy otw arc ie  
lansują koncepcję in te rw e n c ji 
zbro jne j.

Rząd odnowy narodowej od­
rzu c ił plan am erykański, okre­
śla jąc go ja ko  próbę in te rw e n ­
c ji przec iw  dem okratycznym  
przem ianom  w  N ika ragu i oraz

w y k lu c z y ł m ożliwość udzia łu  
przedstaw ic ie li reżim u Somozy 
w  procesie ksz ta łtow ania  p rzy­
szłości k ra ju .

Z  W atykanu
R Z Y M  PAP. W  W atykan ie  

podano 2 bm. do wiadomości, 
że papież Jan Paweł I I  m iano­
w a ł ka rdyna ła  A gostino Casa- 
ro li w a tykań sk im  sekretarzem  
stanu, pre fektem  Rady ds. Pub­
licznych  Kościoła i  przew odni­
czącym pap ieskie j K o m is ji ds. 
Państwa i  M iasta W atykańskie­
go.

Jak w iadom o, od 30 kw ie tn ia  
bi*. A gostino Casaro li p e łn ił 
fu n k c ję  podsekretarza stanu.

Jednocześnie papież m iano­
w a ł ka rdyna ła  Giuseppe Cap- 
rio , przewodniczącym  adm in i­
s tra c ji dó b r S to licy  A posto l­
sk ie j.

„Washington Post“ 
o okrętach USA 

w Zatoce Perskiej
N O W Y  JO R K . P A P . D z ie n n ik  

„W a s h in g to n  P o s t”  zapow iada  
z w ię ksze n ie  l ic z b y  o k rę tó w  U S A  
p ły w a ją c y c h  po Z a toce  P e rs k ie j,  
w zm ożen ie  obecnośc i w o js k o w e j 
U & A  na O cean ie  In d y js k im  i  ro z ­
szerzen ie  d o s ta w  b ro n i d la  p roza ­
ch o d n ic h  p a ń s tw  a ra b s k ic h .

J a k  in fo rm u je  p ism o, jedność  po­
g lą d ó w  o s ią g n ę li ju ż  w  te j  s p ra ­
w ie  n a jb liż s i d o ra d c y  p re zyd e n ta  
U S A : Z b ig n ie w  B rz e z iń s k i (d o ra d ­
ca ds. bezp ieczeństw a), H a ro ld  
B ro w n  (szef P e n ta g o n u ) i  Jam es 
S eh les inge r (m in is te r  e n e rg e ty k i) .

U zgodn iono , że e skad ra  o k rę tó w  
w o je n n y c h  U S A  d z ia ła ją ca  w  Za­
toce  P e rs k ie j (z bazą w  B a h ra jn ie )  
zo s tan ie  zw iększona z 3 do 4—5. 
Z a s ilić  ją  m a ją  n iszczyc ie le . P rze ­
w id u je  s ię  też p ow iększen ie  eska­
d ry  o k rę tó w  U S A , p a tro lu ją c y c h  
O cean In d y js k i.  C z ło n k o w ie  g a b i­
n e tu  U S A  o p o w ia d a ją - s ię  p onad to  
za „d e m o n s tra c y jn ą  w iz y tą ”  a m e -‘ 
ry k a ń s k ic h  s a m o lo to w  b o jo w y c h  w 
k ra ja c h  a ra b s k ic h  o ra z  rozszerze­
n ie m  d os taw  u z b ro je n ia  d la  O m a- 
r u  i  m a ły c h  s z e jk a n a tó w  w  Zatoce  
P e rs k ie j.

P ro je k ty  te  m uszą b y ć  jeszcze 
zaap ro b o w a n e  przez p re zyd e n ta  
U S A , J im m y  C a rte ra .

Rozbiórka
Wielkiego Muru
R O ZW Ó J tu r y s ty k i,  k tó r y  da je  

s ię  zauw ażyć  we w s z y s tk ic h  w ie l­
k ic h  m ia s ta c h  c h iń s k ic h , pociaga 
za sobą kon ieczność  w y k a z y w a n ia  
w ię k s z e j t r o s k i o souśc izne  k u l t u ­
ra ln a  i  z a b y tk i.  O s ta tn io  często n i­
sze s ie  w  C h in a ch  na te n  te m a t, 
p o d k re ś la ją c , iż  w ie le  u n ik a ln y c h  
z a b y tk ó w  n iszcze le  bez n ie z b ę d n e j 
k o n s e rw a e li.

N a ła m a ch  „Ż E N M IN  Z Y P A O ”  u k a  
za ł s ię  l is t  od c z y te ln ik a  z p ro - 
w in c j i  H o p e i k tó r y  z w ró c i ł  u w a ­
gę na to . że W ie lk i M u r  — noża 
ty m . że jes t je d n y m  z cu d ó w  te ch  
n ik ł  — sp e łn ia  ró w n ie ż  ro le  d o s ta r­
czyc ie la  b u d u lca ... C z y te ln ik  na 
w ła sn e  oczy  o b s e rw o w a ł lu d z i, k tó  
rz y  w  m ie jsco w o śc i K u n e ik o u  (100 
k m  na n łn -za ch . od P e k in u )  w y rą ­
b y w a li n ły ty  k a m ie n n e  ło p a ta m i i 
o s k a rd a m i. W  o d p o w ie d z i na te n  
l is t  P a ń s tw o w e  B iu ro  ds. M uzeów  
1 A rc h e o lo g ii ośw ia d czy ło , że tw ie r  
dzen ia  z a w a rte  w  ty m  liś c ie  odpo­
w ia d a ją  p ra w d z ie  i  za ko m u n ik o w a  
ło . że p o ło żo n o  ju ż  k re s  d ew asta ­
c j i  tego  cennego z a b y tk u . O kaza­
ło  się. że od 1970 r . do 1974 r .  zn isz 
czono t r z y  k i lo m e tr y  m u ru . a o rv m  
w io d ła  w  te j  d z ia ła ln o ś c i pew na 
je d n o s tk a  w o js k o w a , k tó r e j  k a m ie  
n ie  b y ły  p o trze b n e  na b u d o w ę  ko  
sza r. Jeden z b a ta lio n ó w  n ie  zado­
w o li ł  s ie  k a m ie n ia m i z sam ego 
m u ru  i  n a w e t w y d o b y ł d o k ła d n ie  
c a ły  fu n d a m e n t na o e w n v m  od­
c in k u .

Za p rz y k ła d e m  w o js k a  posz li 
m ie js c o w i ch ło p i, k tó r z y  z n ie le ­
g a ln ie  zd o by tego  b u d u lc a  pow zno- 
s i l i  d o m y  i za b u d o w a n ia  gospodar 
sk le . P rze d  k i l k u  la tv  zan o to w a n o  
n a w e t p rz y p a d e k  u s ta le n ia  przez 
je d n ą  z k o p a lń  ceny  na te n  b u ­
du lec . k tó r y  b y ł  a k u ra t  p o trz e b n y  

■ do w z n ie s ie n ia  o s ied la  d la  z ó rn l-  
I  k ó w .
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Co osiągnęliśmy, do czego zmierzamy?

Polityku socjalno 
w sukurs rodzinie
N IG D Y  w  h is to r ii Po lski L u d o w e j lis ta  decyzji socjalnych 

n ie by ła  ta k  d ługa ja k  w  la tach siedem dziesiątych. Wpisano 
na n ią ponad 50 now ych rozw iązań i przepisów służących 
trw a łośc i i zasobności rodziny. Obecnie co p ią ta  z ło tów ka za­
sila jąca budżety rodzinne pochodzi ze świadczeń socjalnych. 
W y n ik i badań budżetów rodz innych  GUS dowodzą, że i  w  
mieście, i na wsi znacznie sku rczy ła  się liczba rodzin o n isk ich  
dochodach, przy równoczesnym  wzroście liczby  rodzin o do­
chodach stosunkowo wysokich.

M Ó W IĄ C  o świadczeniach 
socja lnych na rzecz rodz iny w  
obecnej dekadzie, trzeba ' je d ­
n a k  pamiętać, że rzecz nie po­
lega g łów n ie  na zw iększonym  
d op ływ ie  s trum ie n ia  złotówek 
z tego źródła. Na jważnie jsze 
jest, że dzięki rozw o jow i sy­
stem u świadczeń socja lnych w  
m ilionach  rodzin ugruntow ało  
się poczucie s tab ilizac ji i  bez­
pieczeństwa na wypadek cho­
rób  i  przeciwności losu. Co 
w ięcej, tysiące rodzin w ie jsk ich  
po raz p ierw szy w  dzie jach na­
szego narodu zyskały to  po­
czucie w raz z przyznan iem  6 
m ilio n o m  ludności w ie jsk ie j 
bezp łatnej op ie k i le ka rsk ie j, 
p raw a  do e m ery tu r i innych 
Upraw nień socjalnych.

Z  pewnością rzeczywistość 
jeszcze nas nie zadowala, n ik t  
jednak nie zaprzeczy, że w  po­
rów na n iu  z rok iem  1970 postęp 
jest wyraźny,, zwłaszcza w  za­
kresie świadczeń, ja k ie  rodz i­
na o trzym u je  w  fo rm ie  pienięż 
ne j i  x ty tu łu  ubezpieczenia 
społecznego. N iek tó re  n a jis to t­
niejsze rozw iązania socjalne 
tego typ u  la t ostatn ich w a rto  
przypom nieć.

Znaczenie przełomowe m ia ło  
więc zniesienie anachronicz­
nych różn ic  w  upraw n ien iach  
p racow n ików  um ysłów ych i 
fizycznych. Na przyk ład  — o- 
bow iąaujący przedtem  n isk i 
w ym ia r u rlop ów  rocznych dla 
p racow n ików  fizycznych (14 
d n i roboczych) godził zwłasz­
cza w  in teresy rodz in  ro b o tn i­
czych z m a łym i dziećm i oraz

tych, k tó re  sk łada ły  się z osób 
starszych. Znacznie bardz ie j 
sp raw ied liw y  jest obecny prze­
pis, okreś la jący d la  w szystkich 
p racow n ików  w ym ia r u rlop u  od 
14 do 26 dn i roboczych w  ro­
ku, zależnie od stażu pracy, do 
którego w licza się częściowo 
także okres nauki. Podobnie 
należy ocenić zrównanie u- 
p raw n ień  wszystkich m atek na 
wypadek choroby dziecka do 
la t 14. P raw o do 60 dn i zw o l­
n ien ia  w  roku  z tego ty tu łu , 
p rzy 100-procentowym  w yn a ­
grodzeniu, należy zresztą do 
rozwiązań un ika ln ych  w  skali 
św ia tow ej.

W  la tach ostatn ich, ja k  n i­
gdy przedtem, w  centrum  u- 
wagi społecznej znalazły się 
potrzeby m łode j rodziny. Ona 
też stała się adresatem w ie lu  
now ych p rz y w ile jó w  socja l­
nych, poczynając od zagw aran­
tow anych Kodeksem Pracy do­
brych w a run ków  zatrudn ien ia  
i  p łacy dla kob ie t ciężarnych, 
przez przedłużenie p ła tnych ur

a lbo  „p o m a ra ń c z k i” , Do w ysm a ­
row a n e g o  tłuszczem  ro n d la  w k ła ­
dać w a rs tw a m i z ie m n ia k i o raz  
g rz y b y  i  r y b ę  w ra z  z cebu lą . D o­
dać p ie p rz u  i so li do  sm aku . Z a ­
la ć  w y w a re m  z g rz y b ó w  i dusić 
przez 20 m in u t.  N a k ró tk o  p rzed  
poda n ie m  w la ć  śm ie tanę , posypać 
o b fic ie  d ro b n o  p o k ro jo n a  z ie lona  
p ie tru s z k a . P odaw ać z s u ró w k a .

R y b y
Z A N IM  p o d a m y  k i lk a  p i'zeo isów  

na no w e  g a tu n k i r y b  m o rs k ic h , 
p r z y p o m n ijm y  k i lk a  p ra k ty c z n y c h  
ra d  zw ią z a n y c h  z p rz y rz ą d z a n ie m  
d an  z tego  b a rd zo  w a rto śc io w e g o  
m ięsa .

❖  A B Y  pozbyć s ię  zapachu t r a ­
n u  i  zapob iec ro z p a d a n iu  s ie  m ię ­
sa. su ro w e  n a le ży  s k ro p ić  sok iem  
z c y t r y n y  lu b  k w a s k ie m  c y t r y n o ­
w y m :

❖  R Y B Y  solimy dopiero w  mo­
mencie układania na patelni. 
Wcześniejsze posolenie powoduie 
wyciek wartościowych soków;

❖  R Y B  o ra z  f i le tó w  n ie  n a le ży  
m o czyć  w  w odz ie , le cz  p łu k a ć  pod 
b ieżącą w qda :

❖  DO p a n ie ro w a n ia  op ró cz  b u ł­
k i  ta r te j  dob rze  u ż y w a ć  ta rte g o  
se ra  żó łte g o :

❖  D O B R ZE  je s t sm ażyć ry b y  w  
fo l i i  a lu m in io w e j lu b  p e rg a m in ie :

£  R O Z M R O Ż O N E  r y b y  trz e b a  
p rzy rzą d za ć  n a ty c h m ia s t, bo szyb ­
k o  m ogą s ie  zepsuć.

O S TR O B O K  PO N E L S O Ń S K U

S K Ł A D N IK I :  1 k g  o s tro b o k a . p ó ł 
k g  z ie m n ia k ó w . 3 ś re d n ie  suszo­
ne  *  g rz y b y . 2 ś re d n ie  cebu le . 1/2 
s z k la n k i ś m ie ta n y . 1 ły ż k a  m a k i. 
3 ły ż k i  sm a lcu , só l, p ie p rz , z ie lona  
p ie tru s z k a .

P rz y g o to w a n e  k a w a łk i r y b y  ob- 
taczać w  m ace i  sm ażyć na t łu s z ­
czu . Na ty m  sa m vm  tłu szczu  le k ­
ko po d d u s ić  c e b u lę  p o k ro jo n ą  w  
paseczlci. U go to w a n e  g rz y b y  ró w ­
n ie ż  p o k ro ić  w  paseczk i. Z ie m n ia ­
k i  u g o to w a ć  1 p o k ro ić  w  p la s te rk i

S K Ł A D N IK I :  1 k g  r y b y .  p ó ł kg  
z ie m n ia k ó w . 2 ły ż k i m a k i. pó ł 
s z k la n k i s ło d k ie j ś m ie ta n y . 8 k ro  
m e k  b u łk i  pszenne j. 5 d k s  m asła 
s z k la n k a  m le k a . 2 k ie l is z k i b ia łe ­
go w in a . 2 m a rc h e w k i, peczek na ­
c i p ie tru s z k i. 2 ły ż k i s iekanego  k o ­
p e rk u . só l. p iep rz .

Z ago tow ać 2 l i t r y  w o d y  z w i­
ne m . p oso lić , dodać ob ra n e  m a r­
c h e w k i. ca ła  cebu le , nać p ie tru s z ­
k i .  g o to w a ć  15 m in u t.  D odać Obra 
ne, je d n a k o w e j w ie lk o ś c i z ie m n ia ­
k i ,  a po  k o le jn y c h  15. m in u ta c h  
g o to w a n ia  w ło ż y ć  s p ra w io n a  ł  po ­
k ro jo n ą  na k a w a łk i ry b ę . G o to ­
w a ć  do m ię k k o ś c i.

W  ro n d lu  p rz y g o to w a ć  jasna  za­
sm ażkę z m a k i i  m asła , za lać ja  
z im n y m  m le k ie m  i  m ieszać na b a r 
dzo m a ły m  o g n iu , a b y  p o w s ta ł g ła d ­
k i  sos dodać śm ie ta n ę  i  w ym ieszać . 
T rz y m a ć  w  c ie p le  W m om enc ie  
p o d a w a n ia  w y ją ć  ry b ę  i  z ie m n ia ­
k i .  u ło ż y ć  je  na  p ó łm is k u  o b k ła ­
d a ją c  k ro m k a m i b u łk i  posm aro ­
w a n e j m as łem . W y w a r p rzecedzić , 
p o łą czyć  z sosem  i  za go tow ać, do ­
d a ją c  p ie p rz  i  p o s ie k a n y  k o p e r 
P odaw ać jednocześn ie  p ó łm is e k  z 
ry b ą  ł  zupę  w  b u lio n ó w k a c h .

Z A P IE K A N K A  Z  S A R D Y N K I

S K Ł A D N IK I :  50 d k g  w ed zo n ę l 
s a rd y n k i.  25 d k g  go to w a n e g o  m a­
k a ro n u . 1/2 1 ś re d n io  eesteao sosu 
p o m id o ro w e g o . 2—3 ły ż k i  ta r te g o  
sera  żó łtego , m a s ło  lu b  m a rg a ry ­
na . só l i  p iep rz .

O g n io trw a łe  n a czyn ie  dob rze  w y ­
s m a ro w a ć  tłuszczem , a na s tę p n ie  
na p rz e m ia n  u k ła d a ć  w a rs tw ę  do­
brze  osaczonego m a k a ro n u  oraz 
w a rs tw ę  dob rze  oczyszczonych  sar 
d v n e k . W szys tko  za lać sosem po­
m id o ro w y m , d o p ra w ić  so lą  i  p ie -  
p fze m . po la ć  sosem p o m id o ro w y m  
posypać serem , a na w ie rz c h u  u ło ­
żyć  k a w a łe c z k i m asła . W s ta w ić  za­
p ie k a n k ę  na 15 m in u t  do gorącego 
p ie k a rn ik a .

lo pów  m acierzyńskich, w p row a­
dzenie d la  w szystkich  m atek 
2 tys. z ł zas iłku  z ty tu łu  
urodzenia dziecka po w p row a­
dzenie ca łkow ic ie  now ej, a n ie ­
zm ie rn ie  cennej in s ty tu c ji u r lo ­
pów bezp ła tnych d la  odchowa­
n ia  małego dziecka. Trzeba 
stw ie rdz ić , że pd  wprow adze­
n iu  w  na jb liższym  czasie za­
s iłkó w  opiekuńczych dla m a­
tek m a łych  dzieci zakres p rzy­
w ile jów  ubezpieczeniowych i 
p raw nych  m łodych rodzin bę­
dzie bardzo szeroki, szerszy a- 
n iże li w w ie lu  zamożniejszych 
k ra jach .

Now ym  rozw iązaniem  są rów  
nież bezgotówkowe k re d y ty  dla 
m łodych m ałżeństw  z m ożli- 
w ościr ich częściowej spłaty 
(do 40 proc. ogó lne j k w o ty  k re ­
dy tu ) ze ś rodków  funduszu so­
cjalnego. In s ty tu c ja  kredy tu  
wciąż się doskonali, a organiza­
c ja  m łodzieżow a zabiega o pod­
wyższenie jego  kw o ty  i obn i­
żenie oprocentow ania .

M IM O  w ie lu  a tu tó w  p o l i t y k i  so­
c ja ln e j na rz e c z  m ło d y c h  ro d z in  
m a ona jeszcze pow ażne m ie liz n y  
A la rm u ją c e  są dane do tyczące  
ż ło b k ó w . T y lk o  5 p ro c . o g ó łu  dz ie ­
c i' w  o d p o w ie d n im  w ie k u  m oże l i ­
czyć na m ie jsca  w  ty c h  p la c ó w ­
ka ch , co s ta n o w i n a jn iż s z y  odse tek 
w  p o ró w n a n iu  z w s z y s tk im i e u ro ­
p e js k im i k r a ja m i s o c ja lis ty c z n y m i 
N ie p o k o i ró w n ie ż  s y tu a c ja  w  przed  
szko łach  — w  w ie lu  z n ic h  iest 
tło czn o , a w a ru n k i po zo s ta w ia ła  
w ie le  do życze n ia . D o m a n k a m e n ­
tó w  p o l i t y k i  s o c ja ln e j n a le ży  też 
ży w ie n ie  dz iec i i  d o ro s łych . T y lk o  
1! p ro c  u c z n ió w  k o rz y s ta  z p e ł­
n y c h  o b ia d ó w  w  szko łach , to też 
n iezbedne je s t w y ró w n a n ie  ty c h  
d y s p ro p o rc ji s o c ja ln y c h  K o n ie cz ­
ne ie s t też p rzysp ie sze n ie  w  bu ­
d o w n ic tw ie  s o c ja ln y m , k tó re  
m oże pozos taw ać w  ty le  za b u ­
d o w n ic tw e m  m ie szka ń .

S zczegó ln ie  w ie le  pozosta je  
z ro b ie n ia  w  za k re s ie  pom ocy 
c ja ln e j d la  lu d z i w  zaaw ansow a­
n y m  w ie k u , a c z k o lw ie k  postęp  so­
c ja ln y  la t  o s ta tn ic h  n ie  o m in ą ł i 
te j co raz  lic z n ie js z e j g ru p y  ro ­
d z in . D o o s ią g n ię ć  n a le ży  znaczne 
po d n ie s ie n ie  s ta w e k  p rz y z n a w a ­
n y c h  re n t i  e m e ry tu r .  M im o  je d ­
n a k  o lb rz y m ic h  ś ro d k ó w . ja k ie  
przeznacza s ie  -na te  cele, m im o  
p o d w yże k , s y tu a c ja  m a te r ia ln a  w ie  
iu  ro d z in  o t rz y m u ją c y c h  ś w ia d ­
czen ia  z ta k  zw a n e g o  s ta re g o  p o r t­
fe la  je s t w  d a lszym  c ią g u  t r u d ­
na. O becne d y s p ro p o rc je  s ta w e k 
e m e ry ta ln y c h  w  m ieśc ie  i  na w s i 
w y ró w n a ją  s ię  d o p ie ro  za k i lk a  la t, 
to te ż  k o n ie c z n y m  1 p i ln y m  zada­
n ie m  je s t n a s ile n ie  p om ocy  spo­
łe c z n e j d la  ro d z in  s k ła d a ją c y c h  sie 
z lu d z i w  za a w a n so w a n ym  w ie k u , 
zw łaszcza na w s i. gdzie  p rocesy 
s ta rze n ia  s ie  p rze b ie g a ją  w  d ra m a ­
ty c z n y c h  n ie ra z  w a ru n k a c h

L is ta  d o k o n a ń  so c ja ln y c h  
rzecz ro d z in y  ie s t ch yb a  ró w n ie  
obszerna ia k  r e je s t r  zadań do w y ­
ko n a n ia  w  ty m  zakres ie . M im o  
w ie lu  o s ią g n ię ć  p o trz e b y  n ieus tan  
n ie  rosną. P o li ty k a  s o c ja ln a  ma 
b o w ie m  to  do  s ieb ie , że w  m ia rę  
n o w y c h  ro z w ią z a ń  ro d z i no w e  pro  
b ie rny , u ja w in ia  też  na ro s łe  za­
n ie d b a n ia . A b v  je  l ik w id o w a ć , na­
le ż y  '•pop raw iać  p o z io m  w ie lu  u s łu g  
s o c ja ln y c h , b u d o w n ic tw a  s o c ja ln e ­
go. b a rd z ie j s n ra w ie d liw ie  p rze ­
s trzegać  p re fe re n c ji w  podz ia le  
ty c h  ś ro d k ó w  s o c ja ln y c h , k tó r y m i 
d y s p o n u ją  z a k ła d y  p ra c y  i  a d m in i 
s tra c ja  te re n o w a . W sys te m ie  ubez 
p ie c z e n io w y m , w  m ia rę  w z ro s tu  i 
p ła c  i ko sz tó w  u trz y m a n ia  — ja k  
podnoszą e ksp e rc i — n a ra s ta ć  bę ­
dz ie  p ro b le m  re w a lo ry z a c ji re n t 
e m e ry tu r  i in n y c h  św iadczeń  so- 
c jaLnych . M u s im y  za tem  u trz y m a ć  
w y s o k ie  te m p o  ro z w o ju  św iadczeń  
s o c ja ln y c h  d la  ro d z in y  i  w y p ra c o ­
w y w a ć  coraz w ieksze  ś ro d k i na 
te n  cel.

B O Ż E N A  P A P IE R Ń :"

S u k c e s y  i p ro b le m y

Akademia Rolnicza
-  gospodarce żywnościowej
PO C ZĄ TE K  dała no-wa „zastępczych” . Zaikład M ik ro -  W szystk im i b a d a n ia m i nau- 

technologia solenia ryb . b io lo g ii Żyw ności i  Z ak ład Z a - ko w ym i i  dośw iadczen iam i z 
P ierwsze badania na ten bezpieczenia Surow ców  R yb - now ym i te c h n o lo g ia m i k ie ro - 

tem at rozpoczęły się p raw ie  nych A ka dem ii Ro ln iczej p rzy - w a ł p ro f. d r  hab. S ta n is ła w  Za- 
dziesięć la t  tem u. Z rodz iły  się gotow ały ca łkow ic ie  nową te -  leski. E fektem  tych  p rac , trw a -  
z prognoz, k tó re  p rzew idyw a ły , chnologię solenia ga tunków  tą -  jących do dn ia  dzisiejszego, 
że dostępne ogólnie śledzie k ic h  ja k : ostrobok, m akre la , jest 18 zastrzeżeń p a ten tow ych  
M orza Północnego staną się śledź ba łtyck i, m akre la  kolios, w  k ilk u  grupach tem a tycznych , 
d la  P o lsk i tow arem  de ficy to - sardynka i szprot. je s t także in d y w id u a ln a  na-
wym . D la  uzyskan ia odpow ied- N ow a technologia — to tzw . groda m in is tra  n a u k i,  szko ln i- 
n ie j ilości tego popularnego w  solenie enzymatyczne, oparte o c tw a  wyższego i te c h n ik i pTzy- 
k ra ju  tow aru  trzeba w ięc było  drobnoustro je  żyjące w  środo- znana p ro fesorow i za  jego o- 
oprącować m etody solenia ry b  w isku , w  k tó ry m  przeprowadza siągnięcia naukowe w  1978 ro- 

się proces solenia. Ryba solo- ku .

22 L IP C A  — PIERW SZE  
S ZKŁO  K IN E SKO PO W E  

Z  „P O ŁK O LO R U ”
JU Z  za 3 tygodnie nastą­

p i uruchom ien ie  fa b ry k i 
kineskopów ko lo row ych  w  
Piasecznie k jW arszaw y. W 
tym  ro ku  rozpoczną pracę 
dwa kom pleksy  — huta  
szkła o docelowej zdolnoś­
c i p ro dukcy jne j 1 m in  
kom ple tów  d e ta li szkla­
nych rocznie oraz kom ­
pleks m ontow n i k inesko­
pów, w  k tó rym  będzie 
powstawać 630 tys. lam p  
kineskopow ych rocznie.

Z ak łady  „P o lk o lo r”  p ro ­
dukować będą kineskopy  
ko lorow e o przeką tne j e- 
kra n u  58 cm  (22 cale) i  
kącie odchylenia 110 stop­
ni. Trw a łość ich ma osiąg­
nąć 7000 godzin, co ozna- 

. cza m ożliwość eksp loatacji 
te lew izora przez 8—10 lat. 

N A  ZD JĘC IU : huta  szkła.

(Fot. C A F-Soko łow ski)

ł SHMwaiii ii

O d w y s ta w y  do w y s ta w y

Dominuje marynistyka
na  tą  m etodą chara fc te ry iu je  
się bardzo dob rym  do jrzew a­
niem  ju ż  w  stanie przetw orzo­
nym . Oznacza to, że można 
solić f ile t ,  albo samą tkankę 
m ięśniową rozdrobnioną. T ka n ­
ka rybna  bez dodania prepara­
tu , opartego o  ściśle określone, 
wyse lekcjonow ane szczepy drób 
no us tró j ów, nie dojrzew a w  o- 
góle.

W S A LA C H  w ystaw ow ych  g lądany w Szczecinie zestaw 
Szczecina dom inu je  ma- 86 prac 38 au to rów  b y ł już 
ryn is tyka . W iadomo — eksponowany w  m a ju  i  czerw- 

„D n i M orza”  b y ły  doskonałą cu w  Gdańsku, u nas w ysta- 
okazją  do zaprezentowania te j wa t r w lć  będzie do 30 sie rp- 
gałęzi twórczości a rtystyczne j, nia, po 'czym  zaw ędruje do 
ta k  w ażkie j d la  k ra ju  m orsk ie - Słupska, by w  g ru d n iu  br. mo- 
go- g li .ją  zwiedzać fińscy  w idzo-

„  w ie w  Turku. Ten in te resu ją -
Narodowym  przy cy p0k az g ra fik i obe jm uje  w y- 

w a łacn  Chrobrego oglądam y łącznie nagrodzone i w yróżn io - warsztatow i rzetelności, ugładzo- 
I I I  Po lsko-Fm ską W ystawę np nrqPfv w TTT m i nego obrazowania, a także nrace
G ra f ik i M arvn is tvczne i zorea- Prace w m  KOnKurs.e roz- „Am arylla”  ze względu na orosto- _  w ia r jn .s iy c z n t j,  zorga pisa.nym  dla fiń sk ich  i po lskich  te. a zarazem wyrazistość użytych 
n.zowaną staran.em  szczecin- a rtys tó w  plastykó w . M am y środków.
s k ie j  p la c ó w k i  m u z e a ln e j ,  M u z ę  w -ec. Ho ¡ J M m -acum-’ L o th a r  M a n n e W itz  pozos ta je  w
u m  N a ro d o w e p o  W G d a ń > k n  i s  v . r  , k rę g u  oodobnego m y ś le n ia  a r tv -u m  a ro  a a  y  e g o  w  c a a n - ,K u  i  n a  n a j \ v . m ! l l ^ o z i o m : e  a . r ty -  s tycznego, choć p rze d k ła d a  nad 
M u z e u m  P c -m o rz a  Ś r o d k o w e -  s ty c z n y m  a z a ra z e m  b a rd z o  p o r t re t  ko m p o z y c ie  pe jzażow e o
go w  Słupsku, s • -----
Aaltosen Museo

wadzającym i w idza w  ich w a r­
sztatowe m yślenie plastyczne.

N IE M IE C K A  a u to rk a  u o ra w la  
s ty l o b ra zo w a n ia  re a lis ty c z n e g o  w 
p o rtre c ie  i  pe jzażu  o raz  m a r tw e j 
n a tu rz e , choć ie s t na w y s ta w ie  
parę  p ra c  fo rm a ln ie  n a w ią z u ją ­
c ych  do s k o ja rz e ń  m u z y c z n y c h  
do m a la rs k ie g o  fra z o w a n ia  k o m ­
p o z y c ji (,,H om m age ’ a S k r ia b in ” . 
„N o k tu r n ” ). Spośród  1ej p o r tre ­
tó w  w y ró ż n iła b y m  „C o rn e lie ”  d la

także W ajne róż naród rwm ' nnrf «rzo-iodon-ł nastrojowe' mocy. Typowymi przy
w T u rku . O - °  0Q . i wz&l(?„aem kładami beda tu takie obrazy, iak

Rosną f,Police II"

Port barkowy na Ouniey 
-  na Święto Odrodzenia

W Ś LA D  za pod jętym  i w y - ne. Brygada e le k trykó w  ze 
konanym  przez załogę „E n e r- szczecińskiego „E le k trom onta -
gopolu-5”  zobowiązaniem skró­
cenia o jeden miesiąc budowy 
nabrzeża portu  barkow ego na 
rzece G unicy. rów nież załoga 
Nad.odr zańskiego Prze ds i ębior- 
stwa Budow n ictw a  Przem ysło­
wego — generalnego w ykonaw ­
cy te j in w e s tyc ji — podjęła się 
przyspieszyć tern,po budow y i 
całość robót budow lano-m onfa . 
żowych w  porcie 
przed 22 lLpca.x

zakłada ośw ietlen ie na na­
brzeżu i  w zd łuż dróg dojazdo­
wych.

P o rt ba rkow y na Gu-ntcy, bu ­
dowany kosztem 100 m ilionów  
złotych, będzie p rzy jm ow a ł k ru  
szywa, elem enty p re fa b ryko ­
wane i inn,e ciężkie ładunki 
nadchodzące drogą wodną na 
potrzeby „Poli-c I I ”  w  Mości 600 

zakończyć tys ięcy ton rocznie.
- Dobiegają też końca prace

przy budowie cen tra lne j sto- 
Budowa portu  w kroczy ła  już łó w k i na osiedlu „C hem ik” , k tó  

w ostatn ią fazę. Pracują tu e k i.  ra' będzie w ydaw ała codziennie 
py k ilk u  przedsiębiorstw. Nad- dwa tysiące obiadów. Pracują 
odrzańskie Przedsiębiorstwo tu  jeszcze brygady Gorzo-wskie- 
B udow n ictw a Przem ysłowego go Przedsiębiorstwa Budow n i- 
w yko nu je  drogi dojazdowe i ctwa Przemysłowego. „E lektiro- 
wewnętrzne. ob iek ty  zaplecza m ontażu”  i „ In s ta lu ” . Ten 
socjalnego, osadnik ściekowy, obiekt, tak  potrzebny budow-ni- 
staeję transfo rm ato rów . Po- czym „P o lic  I I ” . rów nież ma 
g łę b ia rk i przedsiębiorstwa być oddany do użytku  w  przy-
„O dra -2 ”  niebawem  zakończa szłym  miesiącu, 
roboty pogłębiarsikie i  czerpał- (tski)

stosowanych techn ik  g ra ficz - „B ry ły  lo d o w e ”  ..P u sz ta -D ie s te h 1 
nych, j a k  i  ję zyka p lastyczne- ..O braz z u rn a m i”  „P o le  rzepa- 
ĘO. k o w e ” .

ZA C H Ę C A M  do zwiedzenia 
TO . co  uderza zw ie d za ją cych  w ystaw y gości Z Rostocku, bo- 

i r r : ' t0  ° s r ° m n e d o - w iem  poszerzają naszą wiedzę szerzenie zakresu  te m a tyczn e g o , . :  . __ , „
D uży  n r ocen t  n ra c  w y c h o d z i ooza ^  tam te jszym  m a la rsk im  ŚPO- 
tra d y c y jn e  żagle, s ta tk i i zacho- dow isku. W ystawa jest 'czynna 
dy słońca  nad m o r te m  Zw łaszci-a  5 lipca
oo lska  m a ry n is ty k a  na te i w y s ta ­
w ie  od ro z m a ity c h  s tro n  a ta k u je  
te m a t o ch ro n y  ś ro d o w iska . Na 
p rz y k ła d  ie d y n y  re p re z e n ta n t (1) 
szczec ińsk iegą  ś ro d o w is k a  p las tycz  
nego Tom asz B u ra s ie w ic z  w vcia f*a 
z m orza  na k ó łk a c h  g ig a n tyczn a  
„ Z a t ru ta  ry b ę ”  /a k w a fo r ta ,  a kw a - 
t in ta ) .  E ugen iusz D e le k ta  z K a ­
to w ic  z u ro d a  p e r lis ty c h  fa l m o r­
s k ic h  zestaw ia  „U m a r łe  s k rz y d ła ”  
p o d łych  na b rze g u  o ta k ó w . ( I I  na ­
g ro d ę  z y s k a ł za a k w a fo r tę  ..P ow ­
r ó t  do o o r tu ” ). A n n a  Je lo n e k-S o - 
cha w śród  to n i w ód u s ta w ia  z ie lo ­
ną s tu d n ie , o s trze g a ją c  ty tu łe m  
„W o d a  n iezda tna  do o ic ia ” . W 
oczach ju ro ró w  na jw yższe  uzn a ­
n ie  z y s k a ł S im o H a n n u ła . k tó r y  
za „S ta ra  la ta rn ie  m o rs k a ”  c trz y -  
m a ł 1 nagrodę, p re z e n tu ją c  z re ­
a lis ty c z n y m  p ie tyzm em  ■zabytkową 
b u d o w le  n ie ro z e rw a ln ie  zw iazana 
7 m o rs k im  pe jzażem . Jego n ie p o w ­
ta rz a ln a  u rodę  re je s tru je  w  p ra ­
cach g ra fic z n y c h  w ie lu  f iń ­
s k ic h  a u to ró w  (J u h a n i V ik a in e n  
„S z to rm ” . E lia s  B o rg  „S ito w ie ”  
H e lm o  S uom a ia inen  „Z a c h ó d  s ło ń ­
ca” . R a im o  K a n e rw a  w  b a rw n y c h  
s e rig ra fia c h ).

U R S ZU LA  PO M O R SKA

M echthilda M annew itz  
„Dziewczyna z wieńcem  
kw ia tó w ”  — olej.

Fot. Z. Jodkow ski

T E M A T E M  je d n e j j z o ra ć  badaw  
ezych  p ro w a d z o n y c h  p rze z  p ro f. 
Z a le sk ie g o , g ru p ę  n a u k o w c ó w  A ka  
d e m ii R o ln ic z e j i  s o e c ia l is tó w  z 
W o je w ó d z k ie g o  Z a k ła d u  W e te ry n a  
r i i  w e  W ro c ła w iu ,  b y ło  „u p o s ta - 
c io w ie n ie ”  m le k a  do  w y k o rz y s ta ­
n ia  go w  p rze m yś le  m ię s n y m . D o ­
tych cza s  s to so w a n y d o d a te k  — 
so ja  ( im p o r to w a n a  za 400—800 do ­
la ró w  za tonę ), choć je s t  je d n y m  
z le p szych  b ia łe k , n ie  je s t  ie d n a k  
b ia łk ie m  z w ie rz ę c y m . M le k o , p ro ­
d u k t  zw ie rz ę c y . m a  k o rz y s tn y  
u k ła d  a m in o k w a s ó w  i  s o l i  w a p n io -

Pierwsza degustacja r y b  W  w y c h . k tó re  ró w n ie ż  sa d e fic y to - 
'tiowei nostaei odby ła  sie w  a- we w  ż y w ie n iu  c z ło w ie k a . N a u k o w  
1 córa  u d a ło  s ie  u p o s ta c io w ić  m le -kadem n w  1977 roku. Potem  jco D rzy CZVm  k o s z t k i lo g ra m a  no 
— kole jne, ju ż  W zaintereso- w ego  p ro d u k tu  w  s ta n ie  suchym  
Warnych pozyskaniem  techno lo- * *  - t r z y k ro tn ie  m n ie js z y ,  lic z ą c

.. J . . .  , ___ . z kosz tem  p rz e ro b u  1 p rz y  o bow ia
g n  przedsiębiorstwach. W szyst- ż u ją c y c h  cenach, o t r z y m a n e  b ia ł-  
k ie  wydane op in ie  odnośnie ja  k o  zos ta ło  poddane  p ró b o m  p rz y  
kości i w a rtośc i sm akowych p ro d u k c j i  w ę d lin :  k ie łb a s y  n a ró w -

_  . ___” , k o w e i i  k m in k o w e i o ra z  ry b n y c h
proponowanego asortym entu  k o s te k  p a n ie ro w a n y c h  po  w a rszaw  
b y ły  bardzo pozytywne. W  e- sk u . z ra z ó w  d o m o w y c h  i D łynne- 
f p k e ie  P P D 'U R  O dra”  orze- SO p a n ie ru n k u  do za s tą p ie n ia  m a-ie i t u e  u u u . u n  p iz .y  1aiowe1 N a p ie rw s z y c h  s o ra w -
prowadzuo ju z  trz y  procesy dz ianach  b ia łk o  u z y s k a ło  w vsq ka  
solenia w edług now ej recep tu ry ocene. n o w e l te c h n o lo g ii ro k o w a -
1900 fo n  r v h  n r z p z n a r z o n y c h  d o  no  duże pow o d ze n ie  w  p ra k ty c z -  1ZUU ton ry o  przeznaczony cn ao nym zastosowaniu w Drzemvśie
sprzedaży ryn ko w e j. m iesny-m . J e d n a k  p ró b y  p rz e p ro -

Do-świadczenia pozyskane w adzone w  In s ty tu c ie  P rz e m y s łu  
podc-zas p rzygotow yw ania  no- zakończyły sie ocena
w e j techno log ii naukow cy w y -  (...) „N a le ż y  n a d m ie n ić , że w ie k - 
ko rzys ta li W przem yśle m le - szość u w a g  d la  k tó ry c h  ocena jes t 
C z a rs k im  nrzv D rodukcii nO- minus d os ta teczna , d o ty c z y  raczek CzarsKim przy p roauK cji nu usterek te c h n o lo g ic z n y c h  n re n a ra - 
w ych  rodza jów  serów tw a roz - tó w . ic h  sk ła d u  ch em icznego , p ro - 
kow ych. Ich  zalety, to  przede p o rc ji ro z d ro b n ie n ia  l ip -  (...1 
w szystkim  10-kro tn ie  dłuższa p o in fo rm ow a ł nas prof.
trw a łość, lepsze w yko rzystan ie  S tan is ław  Zaleski pow odem  o- 
surowca, no i  w a lo ry  smakowe, trzym an ia  ta k ie j oceny m e b y -
Sery: „Szczeciński” , ^B a łty c k i’ 
i  „K a p ita ń s k i”  — bo tak ie  na­
zwy p rzy ję to  d la  now ych w y ­
robów  — uznane, zo-stały przez 
K ra jo w ą  K o m is ję  A n a lityczną

ła zła receptura, lecz b rak  o d ­
pow iedn ie j a p a ra tu ry  w  A ka ­
dem ii Roln iczej i  in n y c h  szcze­
c ińsk ich  la b o ra to ria ch  k tó ra  u- 
m o ż liw iła b y  w yko nan ie  końco-

ja k o  rew elacyjne. W  sklepach w e j pra-w id iow ej w e rs j i prepa- 
po jaw ią  się jeszcze w  ty m  ra tu - Tal5 }v -(-e za tw ie rdzen ie  i 
roku. bow iem  ich p rodukc ję  zastosowanie now ej technologii 
pode jm ują  niedaw no przekaza­
ne do uży tku  szczecińskie 
k ła dy  m leczarskie.

W  D U Ż S ^ ta l i  G a le r ii Sztu­
k i B W A ^ ^ M ^ k u  Książąt Po­
m orskich  ̂ ^ fc ty k a m y  się ze 
sztuką paru a rtys tów  w  Ro- 
stocku. Swe m alarstw o dem on­
s tru ją  M echth ilda 1 Lo tha r 
M annew itz. Zestaw y po k ilk a ­
dziesiąt płócien autorzy uzupeł­
n i l i odręcznym i szkicam i k re d ­
ko w ym i i o łów kow ym i, w p ro -

DR NILES ELDREDGE z nowo- 
jorsk ego Muzeum H słori? Natu­
ralnej, anal-tujgc zagadn en e tzw. 
brakujących ogniw ewolucj' czło- 
w e-ka opracował nową teor ę, 
którą nazwał „punktual zmem" W 
myśl „punktual zmu" rozwói istot 
żywych n e przeb:egał drogą po­
wolnej akumulacj1 ńeznacznych 
zm an genetycznych, a stanowi 
wy.rk gwałtownych przem an, 
przedzielanych okresom1 zwolnio­
nego rozwoju czy nawet zastoju. 
Krótkotrwałe eksplozje przenran 
stanową owe punkty, od których 
pochodź' nazwa te o r ;

Zgodnie z argumentacją ame-

Brakujące ogniwa 
ewolucji człowieka

nych dowodów na ;s?n:enie form 
prze:śc;cwych.

Zm any następują wraz ze zde­
cydowanym zrńanam w środo­
wisku. Jak długo środewsko po­
zostaje bez zm an, tak długo or- 
gańzmy żywe n e  są zmuszone 
do przechodzeni transformacja 

rykańskego uczcnego, gdyby roz- ciowych — stworzono kcncepcję Rzadke gwałtowne zrrvany śro- 
wój rzeczyw;śc e następował brakujących cgn'w, które miały dowska powodują przystosowan e 
stepn owo — sin atyby ślady ¡- zestać odnalerone wraz z pastę- s ę form żywych lub :ch wymar- 
stoł m n maln e tylko różniących pem edkryć geologicznych. c e
s ę cd swych poprzedn ków na- Źródłem wątphwośc młodsze- Dr Eldredge tw erdz1, że teor a 
stępców na kolejnych szczeblach go pokolenia uczonych stało s;ę punktów rry ^ j^ b s ta n o w ' bardzej 
drobny ewolucj ż W zw ązku 2 zbadane w cągu nrnonego dz e- p r e c y z y jn e j^ ^ ^ ^ te ^ e fe  poją- 
tym, że ń e  znależ ono dowodów s ęc clec a pokładów skał sprzed w en'a s ę ^ ^ R P P lu d z k  ego od 
na istn enie takich form przejś- 500 min lat i nie znalezienie żad- koncepcji stopniowej ewolucj'

na skalę p rzem ys łow ą stoi pod 
znakiem  zapytania z powodu 
b ra ku  jednego t y lk o  urządze­
nia. Z uzyskanych przez nas 
in fo rm a c ji w y n ik a  że dośw iad­
czenia z p repara tem  (zakończo­
ne pozy tyw n ym i w yn ikam i) 
przeprowadzono ró w n ie ż  na 
Węgrzech k tó re  żyw o  zainte­
resowane są zakupem  licenc ji 
szczecińskich naukow ców , (pc)

Triumfalny pochód
truskawki

P O L S K A  ood w zg lę d e m  w ie lk o ­
śc i z b io ró w  tru s k a w e k  w  o s ta t­
n ic h  la ta c h  s ta ła  s ie ... m o ca r­
s tw em , W za leżnośc i o d  s ta n u  po­
g o d y  o ro d u k c ia  ty c h  o w o có w  w a ­
ha s ie  od 160 do 180 ty s . to n  rocz­
n ie . D a le  to  n a szem u k ra to w i 
p ie rw sze  m ie jsce  , w  E u ro p ie  i  d ru ­
g ie  — po S ta n a ch  Z je d n o czo n ych  
— na św ie c ie . P o ls k a  n a le ży / do 
p o w a ż n y c h  e k s p o r te ró w  tru s k a ­
w e k . k tó re  w y s y ła n e  sa 00 k o ­
rz y s tn y c h  cenach  w  s ta n ie  św ie ­
ży m  — p rze w a żn ie  sa m o lo ta m i — 
ja k  ró w n ie ż  w  p o s ta c i m ro żo n e k  
G łó w n y m i ic h  k o n s u m e n ta m i sa 
k ra je  za chodn ie , m .in . S zw ecja  
R FN . A u s tr ia  o raz  B e r l in  Z achod ­
n i.

W ie lk i  „p o c h ó d ”  tru s k a w e k  z 
k r a ju  ro zp o czą ł s ie  p rzed  15 la ­
ty .  P rze d te m  u p ra w a  ty c h  o w o­
có w  znana  b y ła  n ie m a l w y łą c z ­
n ie  w  re jo n ie  G ró jc a  (s tad  nazw a 
je d n e j z o d m ia n  o o ls k ic h ) oraz 
M a g n u sze w ą  B y ło  to  m o ż liw e  
d z ię k i w p ro w a d z e n iu  n o w ych  od­
m ia n . k tó re  p o le c a ł za rów no  
s k ie rn ie w ic k i In s ty tu t  S ądow n i 
c tw a  i jego  Z a k ła d  D o ś w ia d c z a l­
n o -P ro d u k c y jn y  w  S ino łeee  'w o i 
s ie d le ck ie ), ia k  ró w n ie ż  w a rszaw  
ska SG G W  D z ię k i nau ko w co m  
z a jm u ją c y m  s ie  o p ra c o w a n ie m  no ­
w oczesnych  sposobów  i w d raża  
n ie m  n o w ych  o d m ia n  tru s k a w e k  
s zyb ko  ro zp o w sze ch n io n o  ie  w  "za­
sadzie w e w s z y s tk ic h  reg io n a ch  
P o ls k i.

JAMES CLAVELL
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Dawno, dawno tem u w  obozie pow sta ł uniwersytet.
U n iw e rsyte t C hang ijsk i. Zorganizowano zajęcia. 

Tak rozkazała „gó ra ” . „T o  dobrze zrob i żo łn ierzom ” , 
stw ie rdz ili, „Trzeba im  dać coś do roboty. Uszlachet­
nić. Zm usić do zajęcia się czymś, a w tedy będzie spo­
kó j” .

Prowadzono ku rsy języko>u>e, plastyczne i  inżynie­
ry jne , gdyż wśród stu tysięcy ludz i, z  k tó rych  skła­
dała się pokonam  arm ia , było p rzyna jm n ię j po je d ­
nym  specjaliście w każdej z tych dziedzin.

Wiedza o świecie. W ie lka szansa. Poszerzenie ho­
ryzontów. Zdobycie zawodu. Przygotow anie do U top ii, 
któ ra  nastanie, k iedy  ty lko  skończy się ta  przeklęta  
wojna i życie potoczy się z w y k ły m  trybem . U n iw e r­
sytet b y ł iście ateński. N ie było sal w ykładow ych, 
ty lko  nauczyciel, k tó ry  w yn a jdo w a ł ja k ieś  ocienio­
ne m iejsce i  zb ie ra ł w okó ł siebie swoich uczniów.

A le  uw ięz ien i w  C hangi jeńcy b y li po prostu  zw y ­
k ły m i ludźm i, tak w ięc nie k iw nąw szy palcem, m ó­
w i li :  „O d ju tra  zacznę chodzić na w yk ła d y ” . N iek tó ­
rzy chodzili na nie, ale k iedy  s tw ie rd z ili, że nauka 
nie przychodzi ła tw o, opuszczali n a jp ie rw  jedne, po­
tem  drug ie  zajęcia, a potem m ó w ili:  „O d . ju tra  znów  
zacznę chodzić. Będę od ju tra  chodzić, żeby stać się 
tak im , ja k im  chcę być potem. To grzech trac ić  czas. 
Od ju tra  napraw dę wezmę się za naukę” .

A le  w  Changi, tak ja k  gdzie indz ie j, ży ło  się ty lko  
dniem  dzisiejszym.

— Napraiodę chcecie chodzić na w ykłady?  —  po­
w tó rzy ł z  n iedow ierzaniem  Vexley.

— Czy aby n ie  spraw iam  panu k ło po tu , sir? — spy­
ta ł serdecznym tonem  K ró l.

Vexley w sta ł podekscytowany i  z ro b ił d la n ich  
miejsce w  cieniu.

Nowy narybek n iezm iern ie  go u radow a ł. I  to  kto , 
sam K ró l!  To b y ł dopiero sukces! K ró l na jego w y ­
k ładach! Może będzie m ia ł papierosy...
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— W itam  was, chłopcy, w iła m  — rze k ł i  serdecz­

n ie uścisnął w yciągniętą d łoń  K ró la . — M a jo r lo tn ic ­
twa V exley!

— M iło  m i paria poznać, panie majorze.
K a p itan  lo tn ic tw a  M arlow e  __ przedstaw ił się Pe­

te r M arlowe ściskając d łoń  m ajora, po czym  us iad ł w  
cieniu.

Vexley czekał podniecony, aż nouń słuchacze usa­
dow ią się. W  roz ta rgn ien iu  nacisnął kc iu k ie m  w ierzch  
d ło n i i  lic z y ł sekundy, w  ciągu k tó rych  wgłębienie  
w  skórze pow o li się w yrów nało . „Pelagra ma siooje 
dobre strony” , pom yśla ł. M yś l o skórze i  kościach 
skojarzyła m u się z w ie lo ryb a m i i  jeę/o w y łup iaste  
oko zabłysło.

— Dziś chcia łem  w am  opowiedzieć o w ie lorybach. 
Czy w iecie coś na ich temat?... Ooo —  rze k ł za­
chwycony, k iedy  K ró l w yciągną ł paczkę „ Kooa”  i  po­
częstował go, a potem  także resztę klasy.

Wszyscy cztere j uczniow ie w z ię li po papierosie i 
przesunęli się, robiąc K ró lo w i i  M arlow e ’o w i w ięce j 
miejsca. D z iw ili się w  duchu, czego, u  licha, K ró l tu  
szuka, ale tak napraiodę n iew ie le  to ich obchodziło, 
dostali przecież od niego p raw dz iw e , fabryczne pa­
pierosy.

Vexley, pod ją ł w yk ład  o w ie lorybach. U w ie lb ia ł te 
zwierzęta. U w ie lb ia ł je  nieprzytom nie.

— W ie lo ryby są bez w ą tp ien ia  najwyższą form ą  
istn ienia , do ja k ie j wzniosła się natura  — rzek ł, z 
w ie lką  przyjem nością w s łuchu jąc się w  g łęboki ton  
swego głosu. Zauważył, że K ró l sk rzyw ił się. — Czy 
są jak ieś pytania?  — spyta ł skw apliw ie .

— Owszem, tak. W ie lo ryby są ciekawe, ale może 
opow iedzia łby pan nam  o szczurach, panie majorze?

— Nie bardzo rozum iem  — odparł grzecznie Vex- 
ley.

— To bardzo ciekawe, co pan m ó w ił o w ie lo ry ­
bach A le  ja  w łaśnie m yśla łem  o szczurach.

— Jak to o szczurach?
— Zastanaw ia łem  się po prostu, czy wie pan coś na 

ich tem at — rzek ł K ró l M ia ł sporo roboty i n ie  
chcia ł trac ić  czasu na ja lueś dyrdym a ły .

Koledze chodzi o to — w trą c ił szybko M a rlo ­
we — że je ś li w ie lo ryb y  zachowują się bardzo po­
dobnie do człow ieka, to czy to samo dałoby się po­
wiedzieć o szczurach? ,

tedn)
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Z  w iz y tą  u 11-ligowców

«  Portowcy jadą do Danii 
«  Stoczniowcy udają sio w góry

PO k ilk u le tn ie j p rze rw ie  Szczecin znow u reprezentowany 
jest w  I I  lidze p iłk a rs k ie j, i to  przez dw ie  d rużyny: Pogoń, 
k tó ra  spadła z ekstraklasy, S ta j Stocznię — m istrza  gr. V I I  
k lasy ,„M” . W czora j odw iedziliśm y obie nasze d rużyny, któ re  
w zn o w iły  zajęcia

N A  stadionie przy T w a rd o w ­
skiego tre n o w a li p iłka rze  P o­
goni, k tó rzy  w  niedzie lę po­
w ró c ili z u rlopów  wypoczynko­
w ych w  R um un ii. Nad M o­
rzem C zarnym  przebyw ała 
większość zaw odników  z rodz i­
nam i. W  R u m y n ii b y ły  upa ły, 
w czora j natom iast w  Szczecinie 
by ło  chłodno, zaw odnicy na­
rzeka li w ięc na duże zm iany 
tem pera tury.

W  zajęciach uczestniczyło 19 
p iłka rzy . N ie  b y ło  na tren ingu  
Romana K la sy  i Jana M ik u l­
skiego, k tó rzy  zostali uka ran i 

„ łó d z k i w ysko k”  6-miesięcz- 
ną d yskw a lifika c ją . N atom iast 
A dam  Kensy o trzym a ł karę  w  
zawieszeniu i  b y ł obecny na za­
jęciach. W śród kadrow iczów  I  
d rużyny n ie  b y ło  także M a je w ­
skiego, K rasow skiego i W oron - 
k i, k tó rzy  zostali przeniesien i 
do rezerw . W czoraj w znow ił 
zajęcia Z b ign iew  K oz łow sk i, co 
nie oznacza jednak, że p iłk a rz  
ten  będzie g ra ł w  na jb liższym  
sezonie. P rze jdz ie  on bow iem  
niebawem  specjalne badania le ­
ka rsk ie , po k tó rych  zostanie 
wydane orzeczenie. Jeś li op in ia  
będzie pozy tyw na — Zb. K o ­
z ło w sk i rozpocznie w łaściw y 
tre n in g  p iłka rsk i.

W  zespole Pogoni panuje 
spoko jna  atm osfera. Wszyscy 
jednak nasi rozm ówcy podkre­
ś la li, że celem  zespołu jest po­
w ró t do I  lig i.  T rener K o n ­
stanty  P aw likan iec  pow iedział, 
że wszystkie mecze w  I I  lidze 
będzie tra k to w a ! ja k  najpow aż­
n ie j. W  przyszłości p rze w id u !e 
zm iany kadrow e, co jest zrozu­
m ia łe. Już w  na jb liższym  cza­
sie próbie poddanych zostanie 
8 p iłk a rz y  z różnych I I I - I ig o  
wyeh drużyn. C i, k tó rzy  po­
m yśln ie  zdadzą egzamin we jdą 
w  sk ład  ka d ry  Pogoni,

Dziś portow cy w yjeżdża ją  do 
D a n ii gdzie wezmą udzia ł 
tu rn ie ju  z o ka z ji 60-lecia k lu ­
bu w  Naskov. P ow ró t do Po l­
sk i 6 lipca. Następnie p o rtow ­
cy będą trenować w  Szczecinie. 
28 lipca w yjeżdża ją  na zgru­
powanie, k tó re  po trw a  do 3

Przed meczami s ia tkarzy 

Polska —- Japonia

Bilety ju ż  
do nabycia
W  D N IA C H  8—9 lip c a  -odbędą sie 

w  h a li W DS s p o tk a n ia  re p re z e n ta ­
c j i  s ia tk a rz y  P o ls k i i  J a p o n ii.  M e ­
cze te  ro zp o czyn a ć  s ie  beda o godz. 
19. W o je w ó d zka  F e d e ra c ja  S p o rtu , 
k tó ra  je s t o rg a n iz a to re m  im p re z y  
p ro w a d z i ju ż  sprzedaż B ile tó w . B i­
le ty  m ożna n a b y w a ć  w  s iedz ib ie  
W F S  u l."  T k a c k a  55. p o k ó j n r  9. 
O rg a n iz a to rz y  jednocześn ie  z a w ia ­
d a m ia ją . że k a r t y  w o ln e g o  w s tępu  
tra c a  w ażność na te  s p o tk a n ia . Ic h  
posiadacze m ogą o trz y m a ć  w  W FS 
b i le ty  w s tę p u . Zarządzen ie  to  n ic  
o b o w ią z u je  pos iadaczy  le g ity m a c ji 
Z a s łu ż o n y  D z ia ła cz  K u l tu r y  F iz y c z  

¡« e j. Z a s łu żo n y  M is trz  S p o rtu  
¡M is trz  S p o rtu .

POKRÓTCE
K O M A N  G O D Z IÑ S K I N A  D R U G IM  

M IE JS C U  W  P R A D Z E

W  P R A D Z E  o d b y ły  się d w u d n io ­
w e  m ię d z y n a ro d o w e  za w o d y  w  
s k o k a c h  do w o d y , w  k tó ry c h  w y ­
s ta r to w a li  ta kże  re p re z e n ta n c i 
P o ls k i.  D o b rze  s p isa ł się w  sko ­
k a c h  z t ra m p o lin y  P o la k  R om an 
G o d z iń s k i, z a jm u ją c  d ru g ie  m ie j­
sce za B ru c e  K im b a lle m  (U S A ). 
W śró d  k o b ie t E w a  K u c iń s k a  b y ła  
szósta z a ró w n o  w  sko ka ch  z t r a m ­
p o lin y  ja k  ł  w  sko k a c h  z w ie ż y .

P . J A B Ł O Ń S K I M IS T R Z E M  
P O L S K I W E F LO R E C IE

M IS T R Z E M  P o ls k i w e f lo re c ie  
m ężczyzn  zos ta ł — P rz e m y s ła w  Ja ­
b ło ń s k i z p o z n a ń s k ie j W a rty , k tó ­
r y  o d n ió s ł w  f in a le  5 z w y c ię s tw . 
W ic e m is trz e m  zos ta ł L e ch  K o z ie - 

- jo w s k i (M a ry m o n t W arszaw a) -  
zw ye ., a dalsze m ie jsca  z a ję li:  3) 
B o g u s ła w  Z y c h  (L e g ia  W -w a ) — 3 
z w y c ., 4) M a re k  W id e ra  (G K S  K a ­
to w ic e ) — 2 zw yc ., 5) W ło d z im ie rz  

. S te fa ń c z u k  (A Z S  W -w a ) — 1 zw yc . 
ł  6) ju n io r  R a fa ł K o m o ro w s k i 
(C ra co v ia ) — 0 zw ye .

K O L E J N Y  dz ie ń  te n is o w y c h  m i­
s trz o s tw  W . B r y ta n i i  na k o r ta c h  
tra w ia s ty c h  w  W im b le d o n ie  p rz y ­
n ió s ł k o le jn ą  n ie sp o d z ia n kę . B y ła  
n ią  po ra żka  w  d ru g ie j ru n d z ie  w  
g rz e  p o d w ó jn e j m ężczyzn  Boba 
L u tz a  1 S tana S m ith a  ro zs ta w io ­
n y c h  z n u m e re m  3 z C li i fe m  L e t-  
che rem  i  P a u le m  K ro n k ie rn  — 1:6, 
6:3, 6:7. 6:7.

W Y Ś C IG  K O L A R S K I
„T O U R  D E  F R A N C E ”

V  E T A P  k o la rs k ie g o  w yśc ig u  
„ T o u r  de F ra n c e ”  na 145,5 k m  t ra ­
s ie  p ro w a d z ą c e j-  z N e u v il le  de 
P o ito u  do A n g e rs  w y g ra ł J a n  Raas 
(H o la n d ia ) — 3:33.00 p rzed  Jacque - 
sem  Esclassanem  (F ra n c ja ) 
S eanem  K e lly  ( I r la n d ia )  — w szys­
cy  w  ty m  sam ym  czasie co z w y ­
c ięzca . W  k la s y f ik a c j i  po p ię c iu  
e tapach  lid e re m  je s t B e rn a rd  H i-  
n a u lt  (F ra n c ja )  — 18:18.14. k tó r y  w y  
p rzędza Joopa  Z o e te m e łka  (H o la n ­
d ia ) — o  12 sek. i  H e n n ie  K u ip e ra  
(H o la n d ia ) — o 31 sek.

W  B Y D G O S Z C Z Y  o d b y ł się t r a ­
d y c y jn ie  ro z g ry w a n y  ju ż  od w ie lu  
la t  m ło d z ie żo w y  tu r n ie j  p i łk a rs k i 
m ia s t z a p rz y ja ź n io n y c h . P ie rw sze  
m ie js c e  z a ją ł zesoół h o le n d e rs k i 
H a a r le m  zw yc ię ż a ją c  w  f in a le  
S zczec in  2:9. Na trz e c im  m ie js c u  
u p la s o w a li s ię  p iłk a rz e  B ydgoszczy.

Turniej brydżowy
w „Poczty

D Z lS  o  eodz. 17 w  K lu b ie  ..Pocz- 
t y l io n ”  ro zpoczn ie  s ie  c o ty g o d n io ­
w y  tu r n le l  b rv d ż o w v . (Im p re za  ta 
m ia ła  s ię  o d b y ć  w  K lu b ie  ..T ra n s ” )

ąierpnia. Pod kon iec m iesiąca 
po rtow cy rozegra ją w  Rostocku 
mecz z tam tejszą Hansą.

N a stadionie przy B a ndu r- 
skiego ćw iczy li w czora j stocz­
n iow cy. W  zajęciach uczestni­
czyło 18 p iłka rzy . Dziś z wcza­
sów w raca  dalszych czterech 
zaw odn ików  a ju tro  dołączy 
także 4 p iłka rzy , k tó rzy  przeby­
w a li na  leczeniu. 5 lipca  stocz­
n io w cy  w yjeżdżają na zgrupo­
w anie  do P iechow ic, gdzie ro­
zegra ją trz y  mecze sparringo- 
we m. in. z W idzewem. Zajęcia 
p row adz i tre n e r m gr Eugeniusz 
Różański. ,

*  •  *

Ja k  ju ż  podawaliśm y I I  liga 
rozpoczyna ro zg ryw k i 5 s ie rp­
nia. W  d n iu  ty m  S ta l Stocznia 
grać będzie w  Szczecinie z M a­
łą panw ią  O zim ek natom iast 
Pogoń w yjeżdża do podw rocław  
sk ie j O ław y gdzie spotka się z 
tam te jszym  M oto Jelcz.

<r)

Przed VI OSM^

Zespoły piłki ręcznej 
i bokserzy-w  finale

ZESPO ŁY p iłk a re k  i p iłka rzy  Dąbia oraz W iesława Szechrer, 
ręcznych w z ię ły  udz ia ł v( tu r -  H a lin a  Sokołowska i Anna G ór- 
n ie jach e lim inacy jnych  do V I  ska z Łącznościowca. 
O gólnopo lskie j Spartak iady M ło
dzieży. W  Św iebodzin ie w a lczy- N atom iast w  W ągrowcu od - 
ły  m łode szczyp iorn is tk i Łącz- b y ł się tu rn ie j d rużyn  ju m o - 
nościowca i  DKS Dąbie. P ie rw - rów . W  rozgryw kach  tych  wzię- 
sze m iejsce wśród 7 zespołów ło udzia ł 8 zespołów. Nasze m ia 
za ję ły  p i łk a rk i D K S  Dąbie —  sto reprezentow ali szczypiom i- 
5 pk t., wyprzedzając Łącznoś- ści Dąb ia  i  S ta li Stocznia. W 
ciow iec — 4 pkt. i  A ZS  Kosza- końcow ej p u n k ta c ji tu rn ie ju  
l in  — 2 pkt. Oba szczecińskie pierwsze m iejsce zajęła d ruży- 
zespoły w yw a lczy ły  awans do na Posnanii Poznań. O drug im  
rozgryw ek fin a ło w ych  sparta- punktow anym  awansem do f i -  
k ia dy , k tó re  odbędą się w  na łu  spartak iady m ie jscu zade- 
dn iach 22—29 lipca w  Torun iu , eydowało spotkanie pomiędzy 
Na wyróżn ien ie  zasłużyły M a- szczecińskim i zespołami. P ro - 
rzena Kosiorowska, Ew a Do- m ocję w yw a lczy li p iłkarze 
m agałska i E m ilia  Szparage z D K S  Dąbie, k tó rzy  pokonali

Koniec piłkarskich wakacji...
W A K A C J E  p i łk a rz y  nasze j eks­

t ra k la s y  t r w a ły  w  ty m  ro k u  b a r­
dzo k ró tk o .  10 cze rw ca  ro zeg rano  
o s ta tn ią  se rię  s p o tk a ń  m in io n e g o  
sezonu lig o w e g o , a ju ż  1 l ip c a  za­
w o d n ic y  w s z y s tk ic h  d ru ż y n  I  l ig i  
tre n o w a li,  p rz y g o to w u ją c  s ię  do 
now ego  sezonu. W  w iększośc i k lu ­
b ó w  z a ję c ia  ro zp o czę ły  s ię  zresztą

Kolarski wyścig 
dookoła Polski
W  P IĄ T E K  6 bm . p ro lo g ie m  im . 

H e n ry k a  Lasaka  ro zp o czyn a  się 
X X X V I m ię d z y n a ro d o w y  k o la rs k i 
w y ś c ig  doo ko ła  Podski. P ro lo g  ro ­
ze g ra n y  zostan ie  na tra s ie  t ra d y ­
c y jn e g o  k ry te r iu m  M O N . K o la rz e  
będą m ie li do  p o ko n a n ia  25 o k rą ­
żeń po 2,8 k m  — łą c z n ie  70 k m . W 
ty m  re k u , n a js ta rs z y  a m a to rs k i w y  
śc ig  na św iec ie , za lic z a n y  będzie 
do p ie rw s z e j k a te g o r ii w y ś c ig ó w  w 
k la s y f ik a c j i  A IO C C . O prócz s ied­
m iu  e k ip  z a g ra n ic z n y c h : ZSRR, 
CSRS. F ra n c ja . W ło c h y , H o la n d ia . 
J u g o s ła w ia  i  F in la n d ia ,  w y s ta r tu je  
sześcioosobow a re p re z e n ta c ja  P o l­
s k i o raz  4 d ru ż y n y  z w ią zko w e  
C R Z Z , po  t r z y  L Z S  1 M O N  oraz  
zespo ły  G w a rd ii i  S ta r tu .  W 36 \v y -  
•i ~ igu d o o ko ła  P o ls k i w e źm ie  u d z ia ł 
20 sześc ioosobow ych zesco lów . W 
re o re z e n ta c ji P o ls k i w y s ta r tu ją :  
K rz y s z to f  S u łk a , Ja n  K ra w c z y k , 
Tadeusz W o jta s , Ja n  J a n k ie w ic z , 
Ire n e u sz  WałczaJc i  Z b ig n ie w  
S zczepkow ski.

ju ż  k i lk a  d n i w cześn ie j. N ic  d z iw ­
nego — 29 lip c a  za p la n o w a n o  p re ­
m ie rę  sezonu 1979/80. Czasu zosta ło  
w ię c  n ie w ie le .

N IE K T Ó R E  d ru ż y n y  m a ją  no ­
w y c h  tre n e ró w . K ra k o w s k ą  W is łę  
p ro w a d z i L u c ja n  F ra ń c z a k , a do ­
tyc h c z a s o w y  t re n e r  w iś la k ó w  ,Orest 
L e ń c z y k  o b ją ł fu n k c ję  tre n e ra  w  
Ś ląsku  W ro c ła w . P ie rw s z y m  tre n e ­
re m  o p o ls k ie j O d ry  zos ta ł Józe f 
Z w ie rz y n a , n ie  m a ju ż  w  L e g ii  — 
A n d rz e ja  S tre jla u a ...

P IE R W S Z A  p o łow a  lip c a  to  w  
p la n a c h  tre n in g o w y c h  k lu b ó w  — 
g łó w n ie  zg ru p o w a n ia  k o n d y c y jn o -  
szybkośc iow e . D ru g a  p o ło w a  m ie ­
siąca p rz e w id u je  ju ż  w ie le  s p o tka ń  
k o n tro ln y c h . N ie  w szyscy je d n a k  
p iłk a rz e  tre n o w a ć  będą w  sw o ich  
k lu b a c h . 20 w y b ra ń c ó w  tre n e ra  
A n d rz e ja  Z ie n ta ry  — k a n d y d a tó w  
do  d ru ż y n y  o l im p ijs k ie j,  rozpocz­
n ie  8 l ip c a  d w u ty g o d n io w y  obóz 
s z k o le n io w y  w  Z a kopanem . Są to : 
b ra m k a rz e  — B u rz y ń s k i, M ły n a r ­
c z y k  i  B ro ń c z y k , o b ro ń c y  — M o­
ty k a .  P ła sze w sk i, J a k u b c z y k , P ie - 
chaczek , M a je w s k i ł  S o b czyń sk i, 
ro z g ry w a ją c y  i  n a p a s tn ic y : L in k a , 
M ila , K u o c e w ic z , W ira , C io łe k , 
Ogaza, K o 'ry n t, M a ln o w ic z , P ię ta , 
K u s to , A d a m czyk .

W T O R E K  — 10 lip c a  b ę dz ie  w aż­
n y m  d n ie m  d la  cz te re ch  p o ls k ic h  
d ru ż y n , k tó re  w y s ta r tu ją  w  e u ro p e j 
s k ic h  p u c h a ra c h . Tego d n ia  w  h o te ­
lu  „ A t la n t is ”  w  Z u r ic h u  p o znam y 
p rz e c iw n ik ó w  R u ch u  C h o rzó w , w  
P uch a rze  E u ro p y , A r k i  G d y n ia  w  
P uch a rze  Z d o b y w c ó w  p u c h a ró w  
o ra z  W idzew a  Ł ó d ź  ł  S ta li M ie le c  
w  P uch a rze  U E F A .

A  w  n ie d z ie lę  29 bm . — ru szy  
lig o w a  ka ru ze la .

drużynę S ta li Stocznia 23:13. W  
rozgryw kach tych  na w yróżn ie ­
nie zas łuży li: K rzysz to f B ija k  
Janusz W esołowski i  Zb ign iew  
W ilk  z D K S  Dąbie.

REPR EZE N TA C JA bokserów  
w a lczyła w  e lim inacjach  stre­
fow ych OSM w  Słupsku. Do 
rozgryw ek fina łow ych , k tó re  od 
będą się w  dniach 22—23 lipca 
w  Chojn icach za kw a lifikow a ło  
się 0 naszych reprezentantów. 
Są to : P. Kociszewski (Pogoń)
— waga papierowa, W. B ia ł­
kow ski (S ta l Stocznia) — waga 
kogucia, S. Waszczuk (Pogoń)
— waga p iórkow a, A. K a rw e - 
ck i (Pogoń) — waga lekka. K . 
Dębek (Pogoń) — waga lekko 
półśrednia, A . R ym arsk i (Stal 
Stocznia) — waga półciężka.

(ea)

Zmarł W. Borrow
w M O S K W IE  z m a rł w  w ie k u  57 

la t  W s ie w o ło d  B o b ro w , je d e n  z n a j 
p o p u la rn ie js z y c h  s p o rto w c ó w  ZSRR. 
B o b ro w  w ie lo k ro tn ie  w ys tę p o w a ł 
w  re p re z e n ta c ji ZSR R  w  p iłc e  noż 
n e j, h o k e ju  na lodz ie  i  h o k e ju  z 
p iłk ą ,  będąc ta kże  k a p ita n e m  ty c h  
d ru ż y n . B y ł ta kże  tre n e re m  re p re ­
z e n ta c ji ZSRR w  h o k e ju  na lo ­
dz ie . k tó ra  zd o b y ła  m is trz o s tw o  
ś w ia ta  w  1973 r. w  M o skw ie  1 
1974 r .  w  H e ls in k a c h .

P A N O W IE  na korc ie  u -
pycha ją p itk i do kieszeni 
spodenek, co natom iast ma 
zrobić z p itką  dama? Je­
den ze sposobów rozw iąza­
n ia tego prob lem u zapre­
zentowała w  W im bledonie  
A m erykanka  Jeanne Du  
V a il. Fotoreporterzy oczy­
wiście b y li i  zauważyli.

(Fot. C A F -U n ifa x )

Sukces
polskich lekkoatletów
W C Z O R A J na lo tn is k u  O kęcie  W 

W a rsza w ie  k ie ro w n ic tw o  P Z L A  w i­
ta ło  le k k o a tle ty c z n e  re p re ze n ta c je  
P o ls k i, p o w ra ca ją ce  z p ó łf in a ło ­
w y c h  zaw o d ó w  o P u c h a r E u ro p y  
z Lued e n sch e id  i  S it ta rd .  J a k  za 
d a w n y c h  d o b ry c h  la t  b y ły  g ra tu la ­
c je  d la  z a w o d n ik ó w  i  tre n e ró w  za 
w y n ik i  os iągn ię te  na s tad ionach  
R F N  i  H o la n d ii.  D ru g ie  m ie jsce  ze 
sp o łu  m ęsk iego  t 9 z w y c ię s tw  in ­
d y w id u a ln y c h  w  L uedensche id  o ra z  
dob ra  postaw a zespołu kob iecego 
w  S it ta rd ,  to  os iągn ięc ie  n ie m a łe . 
Z a  m ie s ią c  nasze re p re ze n ta c je  w y  
s tą p ią  w  f in a ła c h  P u c h a ru  E u ro ­
p y  w  T u ry n ie ,  gdz ie  w a lczyć  będą 
w  g ro n ie  n a jle p szych  zespo łów  na­
szego k o n ty n e n tu  Je ś li nasza d ru ­
ż y n a  m ęska w y w a lc z y  c z w a rtą  po­
z y c ję  n ie  będzie ź le , je ś li zd o ła m y  
za jąć  trze c ie  m ie jsce  — będzie  to  
sukces.

Puchar PKO!, 
na torze szczecińskim
W C Z O R A J na to rz e  k o la rs k im  w  

Szczec in ie  ro z e g ra n o  I I  se rię  P u ch a ­
r u  P K O l i  k lu b o w y c h  M P  w  K o la r­
s tw ie  to ro w y m . A  o to  w y n ik i  w  po­
szczegó lnych  k o n k u re n c ja c h :

1 k m  — 1. A . M ic h a la k  {B ro ń ! — 
1.12.0 2. R. B ro n o w ic k i (L e g ia ) — 
1.12.4 3. Zb . W o ż n ic k i (2 y ra rd o -
w ia n k a ) — 1.12.5. 4. R. K o n k o le w - 
s k i (G rv f)  — 1.13.2:

4 k m  — 1. E. G a łc z y ń s k i (W łó k ­
n ia rz  K .)  — 5.15.5. 2 M  S a lam on  
(W łó k n ia rz  Ł .)  — 5.17.8 3 M N o ­
w ic k i  (W łó k n ia rz  Ł .)  — 5.18,4, 12. R. 
P o to rs k i (O g n iw o ) — 5.27,4;

ta n d e m y  — 1 K o t l iń s k i — S zym ­
czak (W łó k n ia rz  Ł ) .  2. K o n k o le w - 
s k i — K a łu ż n y  (G ry f) . 3. Kosec- 
k i  — Z a k  (O g n iw o ): 

s p r in t  — 1. B  K o c o t (Z ie m ia  
O po lska). 2 A  M ic h a la k  (B ro ń ). 
3. J. K a łu ż n y . 4. R . K o n k o lc w s k l 
(o b a l G ry f)

4 k m  d ru ż y n o w o  — 1. W łó k ­
n ia rz  Ł .  — 4.50.4 2. Z y ra rd o w ia n -
ka  — 4.54.0 3 G ry f  -  4.56.4: 

d ys ta n s  60 o k r .  — t  M  K u lesza  
(Le g ia ) -  36 D k t . 2 Z b  W o ż n ic k i 
(Z y ra rd o w ia n k a )  — 33 o k t  . 3 B  
K rę c z v ń s k i (G ry f)  — 25 n k t 

D ru ż y n o w o  I I  se rie  w y s ra ł G rv f
— 72 D kt. p rzed  W łó k n ia rz e m  Ł .
— 65 p k t. i  Ż v ra rd o w ia n k a  -  29

D,PÓ d w ó ch  se ria ch  p ro w a d z i W łó k -  
P K O l 1 D M P  D row adzi W łó k ­
n ia rz  Ł .  — 11S o k t. o rzed  G ry fe m
— 100 p k t. 1 Z y ra rd o w ia n k a  — «7 
o k t.
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W TÖ ZE K , 
3 L IP C A

DZIŚ:
Jacka, Anatola 

JUTRO:
Teodora, Innocentego

POGODA
ZA C H M U R ZE N IE  u m ia r­

kowane, okresam i duże, 
m ożliwość przelotnego de­
szczu. Temp. do 17 st. W ia­
t r y  um iarkow ane, poludn.- 
zach. do zachodnich.

D Z IŚ  ra n o  w  S zczecin ie  c iś­
n ie n ie  w y n o s iło  1020,6 l i r a  
(765,5 ram  Hg). W  c ią g u  d n ia  
n ie w ie lk ie  w a h a n ia  c iś n ie n ia .

— g ra f ik a  i  ry s u n e k  a r ty s tó w  n la - P R O G R A M  B E R L IŃ S K I 
s ty k ó w  o k re s u  szczec ińsk iego : M a­
la rs tw o  M e c h th ild y  i  L o th a ra  M a n - 15.35 Jez. * a n g ie ls k i.  16.50
n e w itz  (R os tock)

S Z P IT A L E

F ilm  P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a
k ró tic o m e tra ż o w y . 17.30 R e c ita l śn ie  do  1 ,5 -le tn ie j d z ie w c z y n - 
w a c z k i g re c k ie j M a r i i  F a ra n d o u r i.  k i-  O l. L u b e c k ie g o  12/5. 
18 W iadom ości. 18.05 G im n a s ty k a .*  11965-G
18.15 E xp re ss  T V . 18.45 W y c h o w a - ! P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
n ie  m u zyczne . 19.15 ..L e c z y m y  z io  ’ do  dz ie cka  od  p a źd z ie r- 
ła m i” . 19.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie  n ik a . T e ł. *"

C H If t .  D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie ! (d y ż u r  o g ó ln y ) : D Y 2 U R .O P A  
R Z E N IO W Y  — W o jc ie ch a  7; W E W N . ŚRO DA 
— G o le c in o : N E U R O L O G IA  — U n ii

c ię c e j. 20 O d p o w ie d z i. 20.25 P ro g ­
noza pogody, k ro n ik a .  21,45 F ilm  
T V  „R o z s trz y g a ją c y  f r o n t ”  — cz. 
V . 22.35 O b ra z  przez te le fo n , 23.20 
K ro n ik a .

L u b e ls k ie j:  D E R M A T O L O G IA
A rk o ń s k a .

8.55 Jez. a n g ie ls k i. 10.25 K ro n ik a  
,11 P o z d ro w ie n ia  m uzyczn e . 11.45 
F i lm  T V  ..R o zs trzyg a ją cy  f r o n t ”  — 

P R Z Y C H O D N IE  cz. V . 12.35 O braz przez te le fo n .
13.20 W iadom ości. 13.45 Jez. an - 

D Z IEC 1ĘC A — W o jc ie ch a  7 — e g ie ls k i.  14.10 O d p o w ie d z i. 16.50
19—7: D O R O S ŁY C H  — Jednośc i N a  F i lm  p o i. ..O  s ió d m e j w  k a w ia rn i 
ro d o w e j 12 — g. 20~7: S T O M A T O - „ B a jk a ” . 18 W iadom ośc i. 18.05
L O G IC Z N A  — Jednośc i N a ro d o w e ! G im n a s ty k a . 18.15 S p o rt. 19.50 Poz-
12 — g. 2 0 -7 : N A D  O D R A  18 
g. 15—8.

A P T E K I

d ro w ie n ia  T V  dz ie c ię ce j. 20 F i lm  
„ T y g ry s  s ie d m iu  m ó rz ” . 20.25 P ró g  
noża pogody, k ro n ik a .  21 S tu d io  
p rz e b o jó w . 21.45 P ro g ra m  r o z r y w ­
k o w y . 22.45 K ro n ik a .  23 M ię d z y n a ­
ro d o w y  F e s tiw a l C h ó ró w  w  L ip -

W S P Ó ŁC ZE S N Y  — „B u rz a ”  g. 19: 
C Y R K  W IE L K I — u l. Z a lesk iego  — 
R. 19.

D E L F IN  ( te ł.  468-78) „ A B B A ”  g. 
9. 11, 13.15. 15.45. 18. 20.15. szw.. 
pano ram , (w to re k  i  ś ro d a ): K O S ­
M OS (te l. 330-03) „W ie rn a  żona ”  g. 
9. 11.15. 13.30. 16. 18.15. 20.30. f r . .
I .  18 (w to re k  i  ś ro d a ): B A Ł T Y K  
(te l.  733-35) „D z ia d e k  do o rze ­
ch ó w ”  g. 16. p o i.; ..S zczek i 11”  g. 
18 20.15, U S A . 1. 15. pan o ra m , (w to ­
re k  i  środa ); COI.OSSEUM  (te l. 
453-18) „ T r z y  d n i K o n d o ra ”  g. 13.30, 
16. 18.15. 20.30. U S A . 1. 18. pano­
ra m .; ś roda : „P rz e z  G ó ry  S k a li­
s te ”  g. 11.15. U S A : „M is t r z  k ie ro w ­
n ic y  u c ie k a ”  g. fl. 13.30. 16. 18.15.
20.30. USA 1. 15: P O L O N IA  (te l. 
22-18-34) „P o d ró ż  S ind b a d a  do  Z ło ­
te j  K ra in y ”  g. 14.30, 16.30, a ng .; „D o  
k r w i  o s ta tn ie j”  g . 18.30, p o i.. 1. 
12. cz. I  1 I I ;  ś roda : ..D z ie c i w ś ró d  
p ira tó w ”  g. 14.30. ja p ., p a n o ra m .: 
„D o  k r w i  o s ta tn ie j”  g. 16. 19.30. 
CZ. I  i  I I -  P IO N IE R  (te l.  475-02) 
„G a n g  O lsena w pada  w  sza ł”  g.
I I ,  13, 15. d u ń s k i: ...H a ll o S zpic-
b ró d k a ”  g. 18. 20. po i.. 1. 15: „ M i ­
łość w  godz inach  n a d lic z b o w y c h ”  
g . 22. ang.. 1. 15. n a n o ra m . (w to re k  
i  ś ro d a ); P R O M IE Ń . — „K rv 1 ó w -  
k ? ”  g . 16. 18. 20, N R D , 1.15; O G R O ­
D O W E — „P o w ró t ró ż o w e j p a n te ­
r y ”  g. 22. ang.. 1. 12. p a n o ra m .: 
H E T M A N  (P om o rza n y) ..C o la rg o l 
zdobyw cą  K osm osu”  g . 17, p o i.; 
„R o c k y ”  g. 19. U S A . 1. 15: M A K S  
— „Z a sa d y  d o m in a ”  g. 17. 39. U SA. 
1. 15: S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )
„K o m is a rz  w  s p ó d n ic y ”  g. 17.30.
19.30. f r . .  1. 15: M E W A  (Ż e lechow o) 
„ A z y l”  g. 18.30. po i.. 1. 15: P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ąb ie ) „D u b le r ”  g. 17.30.
19.30. f r . ,  1. 12. p a n o ra m .: 1 M A J
(Ż ydów ce) ..M a n d in g o ”  g. 17. 19 
w ł.-U S A . 1. 18; B A J K A  (P o lice )
„C z ło w ie k  k la n u ”  e. 17. 19. U SA. 
1. 18; B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rzeb ież)
„ D ic k  i  Ja n e ”  g. 18. U S A . 1. 15: 
R O B O T N IK  (P y rzyce ) ..O s ta tn i z 
F leksnesów ”  rro rw .. 1. 15: W IS Ł A  
(G o le n ió w ) „N a g o n k a ”  lu g .. 1. 18: 
„N ie z w y k ła  S a ra h ”  ang.. 1. 12:
D A R  (S ta rg a rd ) ..Sto k o n i do s tu  
b rze g ó w ”  po i.. 1. 15: IN A  (S ta r­
ga rd ) ..Ś m ie rć  cz ło w ie k a  s k o ru m o o  
w anego”  f r .  1. 18

P L . G R U N W A L D Z K I 42 (dod. od ­
t r u t k i  1 t le n ) — te l,  345-51: K R Z Y - sk u . 23.30 W iadom ości,
W O USTEG O  7A — te l.  366-73: S TÓ Ł 
C Z Y N . N A D  O D R A  20 — te l.  239- 
422: P O D JU C H Y . P L . W O LN O Ś C I 
5 — te l.  612-820.

IN F O R M A C JE

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  ~  te l.  425-25 
i  446-46 — g. 7-T-21. P R O G R A M  I

P U N K T  IN F O R M A C J I T U R Y - (na fa l i  1322 m l 
S T Y C Z N E J — Jednośc i N a ro d o w e j
50 — te l.  428-32 — g. 8—18. W IA D O M O Ś C I: 15. 19. 20. 21 22

0.01.
K O L E JO W A  — te l.  460-21: P o c ią g i
p rzy jeżdża  ace — 934: P oc iąg i od - 14.25 S tu d io  „G a m a ” . 15.05 K o -  
jeżdża jace  — 933. re sp o n d e n c ja  z z a g ra n ic y . 15.10 S tu

d io  „G a m a ” , 16 T u  J e d y n k a . 17.30 
R a d io k u r ie r .  18 T u  J e d y n k a . 18.25

. . ,  .................... .. N ie  t y lk o  d la  k ie ro w c ó w . 18.33 K o n
U S ŁU G O W A  — te l.  428-14 1 473-15 c e r t  życzeń. 19.15 K ie rm a s z  p o l- 
— g. 8—19. s lt ie j p io s e n k i. 19.40 S o lo  i  w  k a ­

p e li.  20.05 K o n c e r t  życzeń. 21.05 
O lim p ijs k i A le r t  M ło d z ie ży . 21.29 

, U tw o ry  S t. M o n iu s z k i. 22.20 T u  ra - 
M?.G o i o A ł \ n ł 4 R W 4 O W oQir’ p « ‘ d io  k ie ro w c ó w . 22.25 Ł ó d ź  na m u- 999; S T R A Ż  P O Ż A R N A  — 998. P O - zvcz>nei a n te n ie  23 W ita  wa<s P n l- 
G O T O W IE  _ M O _ -  »97? P O O O T O - " ¿ M ?  S &

s k ie j.  0.12 N o c  z m e lo d ia  i  p iosen ­
ka,

11176-G

K U P N O

R U C H  S T A T K Ó W  — te l 918.

P O G O T O W IA

W IE  DRO G O W E — 
W IE  D Ź W IG O W E  — 98 
W IE  E L E K T R O W N I — 
T O W IE  G A Z O W N I — 
T O W IE  C IE P Ł O W N I

PO G O TO - 
PO G O TO - 

191; PO G O - 
PO G O - 

: 'P O G O - P R O G R A M  I IT O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  1 K A N A ­
L IZ A C J I  — 994: P O G O T O W IE  L O - / i jK F  67 52 M H z ł 
K A T O R S K IE  — 986: P O G O T O W IE  '  *  M H Z*
S P Ó Ł D Z IE L C Z E  — 222-415; P O G O - W IA D O M O «: OT­
T O W IE  T V  -  356-96 1 359-55: T E L E  W IA D °M O S C I. 
F O N  Z A U F A N IA  — 732-32.

18.30. 21.30. 23.30.

P R O G R A M  I

14.10 W ię c e j, le p ie j,  n o w o cze śn ie j. 
34.25 T u  R a d io  — M o skw a . 14.45 
M u z y k a  M o z a rta . 15.20 R a d lo fe r ie . 
16 N a  sa kso fo n ie  g ra  E a r l B o s t in .
16.10 K la s y c y  m u z y k i X X  w ie k u .  
36.40 „C z ło w ie k  na p e ro n ie ” . 11 
O p e re tk a , je j  tw ó rc y  i  w y k o n a w ­
c y . 17.20 Z  c y k lu :  „ P o r t r e ty  m ia s t ” .

. 18 A m a to rs k ie  ze sp o ły  p rz e d  m i-
15.30 T V  K lu b  S e n io ra . 16 k ro fo n e m . 18.25 P le b is c y t S tu d ia  
O b ie k ty w . 16.20 D z ie n n ik  (k o lo r ) . „G a m a ” . 18.40 K ra jo b ra z y ,  la  K o n -
16.30 Sonda (k o lo r ) . 16.55 F i lm  a n i-  c e r t  w ie c z o rn y . 19.40 D om  i  im y . 20 
m o w a n y  ..V ik i.  syn  W ik in g ó w ”  R e d a kcy jn e  F o ru m . 20.20 D z iie ie  re  
(k o lo r ) . 17.25 W  k rę g u  ro d z in y , e y ta ty w u . 21.10 M a u ry c y  R a iv e l — 
17.55 W id o w is k o  te a tra ln e  „P rz e d  I I  s u ita  z b a le tu  — „ D a f in is  1 
b u rz ą ”  cz. I I .  18.50 R a d z im y  ro i-  C h loe” . 21.40 M u z y k a  X IV -w ie c z n e i 
n ik o m  (k o lo r ) . 19 D ob ra n o c  (k o lo r ) . F lo re n c j i .  22 R a d io w y  T y g o d n ik
19.30 D z ie n n ik  (k o lo r ) . 20.15 F i lm  K u ltu ra ln y .  22.40 K o n c e r t p rzy .iaź - 
radź . „W ła s n e  z d a n ie ”  (k o lo r ) . 21.55 nł> 23.40 M u z y k a  na  d o b ra n o c . 
Ś w ia d k o w ie  (k o lo r ) . 22.15 D z ie n n ik
(k o lo r ) . 22.30 . .K a r tk i z 35-lecia” .
23 C am e ra ta  (k o lo r ) . P R O G R A M  l i i

P R O G R A M  I I (U K F  66,74 M H z)

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 — 
P re ze n ta c ja  M a la rs tw a  K ra jó w  So­
c ja lis ty c z n y c h  — re tro s p e k ty w a  od 
1965 r .;  S z tu ka  P om orza  Z a ch o d n ie  
go X I I I —X V I I  w .: S ta re  s re b ra  ze 
z b io ró w  w ła s n y c h : S z tuka  p o lska : 
P okaz jednego o b ra z u : W ła d z tw o  
K s ią żą t P o m o rsk ich  g. 11—17: W A ­
Ł Y  CHRO BREG O  3 — I I I  no lsko - 
f iń s k a  w ys ta w a  g r a f ik i  m a ry n i­
s ty c z n e j: P o lska  nad B a łty k ie m  
p rzed  1 000 la t :  G ospodarka  m o rska  
na P om orzu  Z a ch o d n im  1945—1970: 
U rzą d ze n ia  i  m e ch a n izm y  s ta tk ó w  
m o rs k ic h ; D aw na  k u ltu r a  lu d o w a  
na P o m o rzu  Z a c h o d n im : K u ltu ra  
A f r y k i  z a c h o d n ie j: Z  d z le ló w  rze­
m io s ła  na P o m o rzu  Z a c h o d n im ; 
X X X  la t  S to czn i im . A d o lfa  W a r- 
sk iego ; S k rz y n ie  i k u f r y  nosażne 
Pom orza Z a chodn iego  e. 11—17: S TA 
RY R A T U S Z , p i. R z e p ic h y  — D z ie le  
Szczecina od X  w ie k u  do  w s p ó ł­
czesności; A rc h ite k tu ra  i  u rb a n i­
s ty k a  Szczecina w  X X X - le c ie  
S A R P ; A rc h ite k tu ra  1 rzem ios ło  
bu d o w la n e  Szczecina x  p rze ło m u  
X IX  i  X X  w ie k u  — e. M—17: 
P L. Ż O Ł N IE R Z A  P O L S K IE G O  — 
Rzeźba p le n e ro w a  Bogdana M a r ­
kow sk ie g o  z L u b lin a  Z A M E K  B W A

16.40 Jez. f ra n c u s k i (k o lo r ) . 17.05 14.00 L a to  w  F ilh a rm o n ii.  15.05 W a -
Jez. n ie m ie c k i (k o lo r ) . 17.30 Jez. k a c je  ze sw in g ie m . 15.40 „ S a d v  w  
ro s y js k i (k o lo r ) . 18 P o ra d n ik  do - o b ło k a c h ” . 16 R e p ortaż  — „C z e ś ć ” , 
b ry c h  o b y c z a jó w  (k o lo r) . 18.30 P o - 16.20 M u z y k o b ra n ie . 16.45 Nasz ro k  
ra d n ik  m o rs k i. 19.10 K ro n ik a  79. 17.05 M uzyczna  poczta  U K F .
(Szcz.). 19.30 D z ie n n ik  (k o lo r ) . 20.15 17.40 B ie lszy  o d c ień  b luesa . 18.10 
W to re k  m e lom ana  (k o lo r )  21.10 „24 P o lity k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.35 Czas 
g o d z in y ”  (k o lo r) . 21.20 W ie czó r f i l  re la k s u . 19 K ą ty  w id z e n ia . 19.15 
m o w y  (k o lo r ) . 21.30 E k ra n  w spom - „ B ai i ada na le tn ie  p o p o łu d n ie ”  
n ie ń . 22 S y lw e tk i X  M u zy  — Ja n  19.35 o p e ra  ty g o d n ia . 19.50 , .D rz e -  
H im ils b a c h . 22.25 N ow ośc i p o ls k ie - Wo ^ ś c i n ie  d o b ie ra ” . 20 z  m o le l  
go d o k u m e n tu . , p ły to te k i.  20.30 T a k  b y ło  — d o ls k ie

p ra p re m ie ry . 21.00 B ra c ia  Bee G ees 
Ś R O D A  razem  i  osobno. 21.35 A n to lo g ia  p io -

_  , „ , „  , . se n k i f ra n c u s k ie j.  22 G w iazda  s ie d -
9 T ę le fe r ie  (k o lo r) . 16 ^ O b ie k ty w . m iu  •w ieczorów . 22.15 K o n s o n a n s e  
16.20 D z ie n n ik  (k o lo r ) . 16.30 Lo so - } dysonanse. 23 M ie d z y  d n ie m  a 
w a n ie  M a łego  L o tk a  (k o lo r ) . 16.40 sn£m 
F ilm  w eg . „B a ż a n ty  1 k a c z k i k r z y  
ż ó w k i”  (k o lo r ) . 17.10 „D o m  I  m y ” .
17.40 W k rę g u  ro d z in y  (k o lo r ) . 18.10 p r o g r a m  IV  
W id o w is k o  te a tra ln e  „P rz e d  b u ­
rz ą ”  — cz. I I I  (k o lo r ) . 19 D o b ra - ( u r f  68,78 M H z) 
noc. 19.30 D z ie n n ik  (k o lo r ) . 20.15
F ilm  f r .  „Ś le p a  m iło ś ć ” . 22.10 D z ie ń  14.45 T ańce P odha la . 15.05 „ M a t v -  
n ik  (k o lo r) . 22.25 S tu d io  S p o rt (k o -  s ia k o w ie ” . 15.40 K s ią ż k i do k tó r v c h  
lo r ) .  w ra c a m y . 16.05 D z ie c i s p e c ja ln e j

t ro s k i.  16.25 R o zm o w y o s p ra w a c h  
P R O G R A M  I I  _ ro ln ic tw a . 16.40 P A W . 17 M iło ś n i-

. . , , k o m  m u z y k i k la s y c z n e j. 17.30
15.30 Jez. f ra n c u s k i (k o lo r) . 16 ITez. c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.15 T r y b u n a  
n ie m ie c k i (k o lo r ) . 16.25 Jez. ro s y j-  w y b rz e ż a . 18.25 K lu b  pod z n a k ie m  
s k i (k o lo r ) . 17 ..T w ó rca  i  jego  dz ie - 2aDvta n ia . 19.15 Jez. n ie m ie c k i,  
ło ”  (k o lo r ) . 17.55 T w a rz e  te a tru  — 19 30 p ro a ram  s te re o fo n ic z n y . 20.58 
M a r ia  Zbyszew ska . 18 30 S ensacje  W spółczesna m u z y k a  B u łg a r i i .  21.28 
z p rzesz łośc i (k o lo r ) . 19.10 K ro n ik a  N OWe n a g ra n ia  ra d io w e . 22.15 K r ó -  
(Szcz.). 19.30 D z ie n n ik  (k o lo r ) . Io w ie  po lscy

E N C Y K L O P E D IE  — k u ­
p ią . Szczecin , a l.  W o j-  
ska Polstóego 28/7.

11197-G

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M E K  z d z ia łk ą  w a ­
rz y w n o -o w o c o w ą  — 
sprzedam . T e l. 23-96-23, 
od godz. 17. 11204-G

D O M  je d n o ro d z in n y  w  
K a rp a czu  z n a jd u ją c y  
s ie  w  d o b ry m  p u n k c ie , 
n a d a ją c y  s ię  na p ro w a ­
dzen ie  d z ia ła ln o ś c i h a n ­
d lo w e j, garaż, te le fo n .

p o k o i, a tra k c y jn a  
m ie jsco w o ść  —  sprze­
dam . W iadom ość: Ja n  
G o d yń , K a rp a cz , te l.  665.

11222-G
DO M  Je d n o ro d z in n y , 5 
p o k o i, k u c h n ia , c.o.. 
sp rzedam . A n to n i P ie ­
tra szko , u l.  S p ó łd z ie l­
cza 7. 88-400 Ż n in .

87-P
D O M E K  je d n o ro d z in n y  
z d u żym  o g rodem  i  k a ­
w ia rn ią  sprzedam . W  
ro z lic z e n iu  M -3. O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze­
c in  11029.

R Ó ŻNE

PO G O TO W IE  te le w iz y j­
ne W P H W  Szczecin, u l.  
W ie lk a  25, czynne w  
godz. 8—17. w  n ie d z ie le  
od 9 do 12, T V  cza rn o ­
b ia ła , te l.  356-96. T V  
k o lo ro w a , te l.  359-55.

1764-K
CO LO R T V  p o g o tow ie , 
22-63-96. 8676-G

PO G O TO W IE  te le w iz y j­
ne, 22-38-32. 1064G-G

PO G O TO W IE  te le w iz y j­
ne. K ra w c z y ń s k i, te l. 
22-66-81. 10812-G

P O G O TO W IE  T V  .Sa­
w ic k i te l.  461-58.

10836-G
T E L E W IZ Y J N E  pogo to ­
w ie . U zn a ń sk i. 22-85-97.

6973-G
P O G O TO W IE  te le w iz y j­
ne. te l.  43-826.

9636-4G 
*łY in s ta lu je , 
i. 10511-G

29 czerwca 1979 r. odeszła od nas 
na zawsze moja najukochańsza żona, 
najdroższa I najtroskliwsza matka, 
ukochana córka, siostra, bratanica 

i synowa

Elżbieta Wofańska
i  d. Szubarga.

Pogrzeb z kaplicy przy Cmentarzu 
Centralnym odbędzie się dziś o godz. 

14.
O bpłesnej stracie zawiadamiają  

zrozpaczeni

M Ą Ż  Z CÓ R E C ZK A M I, M A T K A  
SIO STRY I  R O D ZIN A .

N A P R A W A
s p rę ża rko w ych .
38-961.

lo d ó w e k
te l.

8283-G

N A P R A W A  p ra le k  a u to ­
m a ty c z n y c h . te l.  23-11-51.

N A P R A W A
te l. 82-23-00.

11078-G 
w y k o n a n ie

Przyjaciołom i znajomym, pracowni- a  
kom Biura Projektów Wodnych M e­
lioracji, kolegom ze Stowarzyszenia 
Inżynierów i Techników Wodnych 
i Melioracyjnych oraz ZBoWiD, 
wszystkim którzy okazali pomoc, 
współczucie i oddali ostatnie pożeg­

nanie 
śp.

Jadwidze Srodze
serdeczne podziękowanie 

składa
pogrążona w  smutku

Radzie Zakładowej i wszystkim, 
którzy okazali współczucie i pomoc 
w  trudnych dla nas chwilach oraz 

w zięli udział w  pogrzebie 
śp.

Franciszka Szulca
serdeczne podziękowanie 

składa

ZONA, CÓ RKA I  SYN.

Emilowi Zarębskiemu
wyrazy szczerego współczucia 

z powodu zgonu 
M A T K I  

składają:
dyrekcja przedsiębiorstwa, 
Egzekutywa Podstawowej 
Organizacji Partyjnej, Rada 
Zakładowa oraz współpra­
cownicy z POPN „CPN” 

w  Szczecinie.

ZLE C Ę
s z k la rn i o raz  b h d y n k u

S IL N IK  e le k try c z n y  n e j 33/17. W a ru n k i do  
8Z-I3-ZU. 11U82-G p rzycze p n y  do  m a łe j ło -  uzgo d n ie n ia .

A U T O M O B IL I® C I! E le k - 360-97.2 V  ^ m tO -G  P Y R Z Y C E  — M i n o w e
niczne w yw a ża n ie  b u d o w n ic tw o , k o m fo r t ,

k o ł,  w y m ia n a  o g u m ię - jfO W Y  w e łn ia n y  d y w a n  te le fo n , za m ie n ię  na  po­
i ł 1®* P o s ia d a m y o p o n y . 2,40X3,65 — sprzedam , d o bne  Szczecin. Szcze- 
T e tm a je ra  6 (d ruga  bocz K ra s iń sk ie g o  1/6 po  c in -D ą b ie , te l.  787 P y -

W o t e k f p S k je g S 1 EOdZ' I Ł  ' m “ - G rZyCe' 00 e0dZ' 116i . „  „
11157-43 L O K A L E

Z G IN Ą Ł  p iesek  ra sy  O D N A JM Ę  p o k ó j p a n u ,
fo k s te r ie r , h ia ły  w  czar M IE S Z K A N IE  s p ó ld z ie l-  te l.  22-03-49. 11213-G
no-b rą zo w e  la ty .  W a b i cze, M -3  w  Z ie lo n e j G o­
sie R um ca js . W ia d o - rze , z a m ie n ię  na  podo b - M A T R Y M O N IA L N E  
m ość: u l.  K rz e m ie n n a  ne w  S zczecin ie . „O fe r -
53/5, te l.  613-338. t y  B iu ro  O głoszeń Szcze M A R Y N A R Z , k a w a le r*

11927-G c in  11102. la t  24, w z ro s t ś re d n i,
pozna pa n ią . C el m a tr y -  

S P R Z E D A Ż  O D N A JM Ę  p o k ó j p a n u , m o n ia ln y . F o to o fe r ty
te l.  734-09. 11121-G m ile  w id z ia n e . D y s k re -

F IA T A  125 p, 1972 — SOPOT — m ie szka n ie , c ja  za p e w n io n a . O fe r ty  
sprzedam . U ł. W ile ń s k a  p o k ó j 40 m  k w .. ła z ie n - B iu ro  O głoszeń Szcze- 

11765-G ka. k u c h n ia , c .o ., e tażo - c in  11184. 
w e, z a m ie n ią  na 1—2- 

SA M O C H Ó D  V a u x h o ll p o ko jo w e  Szczecin. Z G U B Y
V iv a  1970 — sprzedam . O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń
R e w o lu c ji P a ź d z ie rn ik o -  Szczecin 11122. 23 C Z E R W C A  zg u b io n o
w e j 24/32. 11228-G _ (p ra w d o p o d o b n ie  zosta -

¡VI-2 lu b  M -3 k u p ię ,  w ia n o  w  sam ochodzie  
K A R O S E R IĘ  S ko d y  100 O fe r ty  B iu ro  O głoszeń ja d ą c y m  do d w o rca  
L ,  po w y p a d k u  sprze- Szczecin 11125. au tobusow ego) — „N a ­
dam . T e l. 613-110. • - ro d o w y  A tla s  P o ls k i" .

11208-t3  P O K Ó J z k u c h n ią , o f i-  U czc iw ego  znalazcę p ro -  
N A D W O Z IE  S kody  100 S, cyn a . za m ie n ię  na  d w a  sze o s k o n ta k to w a n ie  — 
1972 — sprzedam . T e l. p o k o je  z k u c h n ią  i  ła -  te l.  82-39-80 po 17. 
22-57-29. 11198-G z ienką . A rm ia  C ze rw o- , 12040-G

Meble kuchenne, pojedyncze, tapii
Z A P R A S Z A M Y  do dawnego k lubu  „T R Y G Ł A W ”  —  

ul. Fełczaka w  godz. 11— 19, w  poniedzia łki 13—19.

..K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  — D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J S P Ó Ł D Z IE L N I W Y D A W N IC Z E J  „P R A S A  — K S IĄ Ż K Ą  -  R U C H ”  W Y D A W C A : S zczecińskie  W y d a w n ic tw o  P rasow e 
w  Szczecin ie  R K D A K C JA  i  A D M IN IS T R A C J A : 70-550 Szczecin, p i. H o łd u  P ru sk ie g o  - s k ry tk a  p o cz to w a  70-952 R E D A G U JE  K O L E G IU M  T E L E F O N Y : ce n tra la  430-21. sekre ­
ta r ia t  red  nacze lny 457-41. s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21. s e k re ta r ia t te c h n ic z n y  430-21 Iw e w n . 83) d z ia ł n n e js k : 462-35. d z ia ł m o rs k i 427-77. d z ia ł s p o rto w y  379-50 dz :a l łączności 
z c z y te ln ik a m i 450-21. B iu ro  O głoszeń 394-34, red . p o ra n n a  (p o  godz. 6) 22-40-28 i  22-42-50 d a le k o p is y  22-40-18 P re n u m e ra tę  na k r a j p rz y jm u ją  O d d z ia ły  RSW „P ra s a  — K s ią żka  — 
R uch ”  o raz U rzę d y  P ocztow e i  do rę czyc ie le  w  te rm in a c h  do 25 lis to p a d a  na s tyczeń I k w a r ta ł  : p ó łro cze  ro k u  następnego, na ca ły - ro k  n a s tę p n y  do 10 każdego -m.es:ąca 
p op rzedźriacepo  o k re s  p re n u m e ra ty  na pozostałe o k re s y  ro k u  bieżącego. Cena D re n u rh e ra ty  ro c z n e j -  312 z ł Z a k ła d y  D racv in s ty tu c je  i  o rg a n iza c je  sk ła d a ją  zam ów ien ia  
na p re n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  O ddzia le  RSW a w  m ie jscow ośc iach , w  k tó ry c h  n i«  m ą te g o  O d d z ia łu  w  U rzędach P ocz to w ych  bądź u d o rę c z y c ie li. N a to m ia s t p re n u m e ­
ra to rz y  in d y w id u a ln i w y łą c z n ie  w  U rzędach  P ocz to w ych  bądź u d o rę c z y c ie li. P rcn  - ra tę  ze z le c e n ie m  w y s y łk i za g ran icę , k tó ra  jeist o 50 p roc. droższa o rz v jm u ie  RSW 

Prasa -  K s  ażka -  R u ch ”  C e n tra la  K o lp o r ta ż u  P ra sy  l  W y d a w n ic tw , u l.  T o w a ro w a  28. 00-958 W arsza w a  k o n to  P K O  n r  1531-71. N r in d e ksu  35034. D ru k :  S zczecińskie  Z=- 
'<ł7>(iv G ra f ' v r r  F-3
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Propozycja 
d!a młodzieży
Z A R Z A D  W o je w ó d z k i Z w ią z k i 

S o c ja lis ty c z n e j M ło d z ie ż y  P o lskie  
p ro o o n u ie  u d z ia ł w  o rg a n iz o w a ­
n y c h  Drzez s ieb ie  obozach w vno - 
c z v n k o w o -s z k o le n io w v e h  Beda one 
s ta c jo n o w a ć  w  O ś ro d k u  ZW  ZSM P 
w  L u b in iu  k o ło  M ię d z y z d ro jó w  
Sa jeszcze m ie jsca  na w szys tk ie  
tu rn u s y : od 1.07 do 14.07 d la  m ło ­
dz ieży  ze s z k ó ł pon a d p o d s ta w o ­
w y c h . od 17.07 do 30.07 d la  m ło ­
d y c h  lu d z i z re s o rtu  W o je w ó d z k ie ­
go Z w ią z k u  S p ó łd z ie ln i R o ln i­
czych . od  1.08. do 14.08. i  od 17.08. 
do  30.03 d la  m ło d z ie ży  o ra c u ia - 
ce1

O d p ła tn o ść  za obóz w vn o s i w  
p rz y p a d k u  u c z n ió w  szkó ł ponad­
p o d s ta w o w ych  280 z ł. zaś pozosta­
łe j  m ło d z ie ży  350 z ł od osoby VV 
w y p o c z y n k u  z ZS M P  m oaa brać 
u d z ia ł n ie  t y lk o  cz ło n ko w ie  te< 
o rg a n iz a c ji W s ze lk ich  in fo rm a c ji 
u d z ie la  w y d z ia ł s p o r tu  1 tu r y s ty k :  
Z W  ZS M P  Szczecin, a l. W o lska  
P o lsk ie g o  69 — te l. 370-26 do 23 
łu b  za rza d y  ZS M P  (g m in n e , rm e l- 
sk o -e m in n e  itp .) .

G d y  M o s t D ługi sią podnosi...

W  f k o l © I @ e
sa Szosie PezaaisHoi

PRZED dwoma dn iam i m ie liśm y próbkę sy tuac ji, k tó ra  w y - a s fa lto w e g o  u  w y ja z d u  z m ostu  
darzyć się może każdego dn ia . M yślę  tu  o zabiegach konser- i 1“  ;LAr,!? ii Woi3ka,.Polskie2o czy- 
w a cy jnych  przeprowadzanych na Moście D ług im . Stan tech- N a m oście  MmWCgen°l ^ ZVS w ie rcze w - 
niczny te j przepraw y nie jest najlepszy. Stąd potrzeba czę- sk ie g o  n a d a l c z y n n y  jest t y lk o  ie- 
stych napraw , zwłaszcza to ro w iska  tra m w a jó w  i naw ierzchn i, t3e 1̂ Das ruc.hu  i  w ja zd e m  na ń  k ie  
na k tó re j — z uw agi na „p racę”  w szystk ich  elem entów  kon ­
s tru k c ji —- nie może się utrzym ać żaden asfa lt.

O PER AC JA „rem on t”  t rw a -  m ie jsk ie j dogodną: noce z sobo-

r u ja  s y g n a liz a to ry  
m ożna sie d z iw ić , 
ru n k a c h  k ie ro w c y  

i te drogę?

ś w ie tln e . Czy 
:e w  ty c h  wa- 
s ta ra n n ie  o m i-

ła niespełna 36 godzin. Na je j ty  na niedzie lą i z n iedz ie li na J*8“ “  ,na te i  bu :
przeprowadzenie w ybrano po- poniedzia łek oraz dzień św ią- bądz.e panował m arazm .
?  a S ™  d la ko m u n ik a c ji teczny, k ie dy  ruch  na moście »apraw dą n ik t  me zdaje
rą na joardz.e j ____________'  jest stosunkowo n ie w ie lk i. M i-  soble z r o l l i i aka ta

Staw Brodowski

Teren rekreacyjny -
tak, kąpielisko -  nie

STAW  BR O D O W S KI i  jego Natom iast nie można u tw orzyć 
otoczenie, po zagospodarowa- tu  kąp ie liska. W  celu zabezpie- 
n iu  sta ły  się m iejscem  re k re - czenia bow iem  osuw ających 
a c ji w ie lu  szczecinian. Jednak- się zboczy, umocniono je  uszko- 
że nie wszyscy odpoczywają tu  d zony m i e lem entam i betonow y- 
ta k  ja k  pow inn i. Przede wszy- m i z fa b ry k i domow. Stąd tez 

_i__a ~  ira- dno po dw óch stronach stawu

mo to -  nie obeszło się bez zaPas<>wa ‘ ra są w yjazdow a 
n iAM iłM iln ionio m iasta spełniać będzie w  prniezadowolenia szczecinian. 
Zam knię to  bow iem  d la  samo­
chodów, m o to cyk li i tra m w a -
jów- jedyną dogodną d la  całego " l e
m iasta przepraw ę przez Odrę!
Trudno się dz iw ić , że w ie le  o- 
sób szukających odpoczynku za

ty lk o  pod adresem Przedsię­
b io rs tw a  E ksp loatac ji Dróg i 
M ostów oraz Zjednoczenia Go- 

m iastem  m ia ło  k ło po ty  z dosta- fP®d«rM  K o m un a lne j i  M iesz- 
niem  sie na Wybrzeże. Na nn . kam ow e j. Jest to  przecież spra-

s tk im  chodzi o zażywanie ką ,
jest nierówne, najeżone odłam - 

S taw  i  p rzyleg łe doń skarpy kam i betonu, a więc niebcz- 
pieczne.

Ponadto w  te j n ie w ie lk ie j w
m a ją  służyć szczecinianom ja ­
ko  m iejsce re laksu po pracy.

M eandry kom un ikac ji

Pusto wszędzie...
R O Z P O C Z Ą Ł  s ie  sezon w a k a c y j-  

n o - tu ry s ty c z n y  Z  D ociągów , na d ­
je ż d ż a ją c y c h  o k o ło  p ó łn o c y  z ró ż ­
n y c h  s tro n  P o ls k i,  w y s y p u ją  sie 
pasaże row ie , w  ty m  b a rd z o  w ie lu  
z d z ie ćm i. W ychodzą  przed  D w o ­
rze c  G łó w n y  1 t u  n a t ra f ia ła  na 
a b s o lu tn ą  p u s tkę  k o m u n ik a c y jn a . 
T a k s ó w k i p o ja w ia ją  s ie  rz a d k o  — 
w ów czas, g d y  k to ś  p rzy je żd ża  z 
m ia s ta . N a to m ia s t tra m w a je ...

W o zy  nocne  l i n i i  ..3” . je d y n e ) 
Id ą c e j do ś ró d m ie śc ia , m a ja  nas tę ­
p u ją c y  ro z k ła d  ja z d y : 23.35. n a ­
s tę p n y  — 0.15 i d a le j co 40 m i­
n u t!  W ozy  l i n i i  ..6’* chodzą n ie co  
częśc ie j, a le  — ja k  w ie m y  — o m i­
ja ją  c e n tru m . W  g a b loc ie  na p rz y ­
s ta n k u  p rzed  d w o rc e m  je s t w p ra w ­
dz ie  w y w ie s z o n y  ta kże  ro z k ła d  
ja z d y  n o cn ych  w o zó w  l i n i i  ..2” . 
a le  ty c h  n ie  za u w a ż y liś m y  na. te ł 
tra s ie .

N ie m a l g o d z inna  o b se rw a c ja  sy ­
tu a c j i  przed  d w o rce m  Szczecin 
G łó w n y  nasuw a  w n io se k , że po­
d ró ż n y m  s tanow czo  trz e b a  u m o ż li­
w ić  szybszy d o jazd  do sam ego 
m ia s ta . N ie  w y s ia d a ła  p rzec ież na 
g łu c h e j w s i!

Kronika wypadków
W C Z O R A J o k o ło  godz. 12.25 i 

z b ie g u  a l. P ia s tó w  z u l.  M ieszka  : 
ro w e rz y s ta  Tadeusz H . w p a d ł n i 
s to ją cą  p rz y  k ra w ę ż n ik u  c ię ż a ró w ­
k ę . Z d e rze n ie  b y ło  ta k  m ocne , iż  
ro w e rz y s ta  d o zn a ł pow a żn ych  o b ra ­
żeń . R annego o d w ie z io n o  do  szp i­
ta la .

W k l in ic e  P A M  na P o m o rza n a ch  
p rz e b y w a  na k u r a c j i  5 1 -le tn i M ie ­
c zys ła w  K . ,  k tó r y  na s k rz y ż o w a n iu  
u l.  T ra u g u tta  z a l. W o js k a  P o ls k ie ­
go w p a d ł po p ija n e m u  pod sam o- 

- ch ó d  osobow y.
O  godz. 21.15 na u l.  D łu g ie j,  16-let- 

n i  Ire n e u sz  I I .  w y je c h a ł m o to ro w e ­
re m  z b ra m y  na u lic ę ...  p ro s to  pod 
k o la  „S y re n y ” . W łasną  n ie o s tro ż ­
ność Ire n e u sz  H . p rz y p ła c ił pow aż­
n y m i o b ra ż e n ia m i c ia ła .

N A  T E R E N IE  o g ró d k ó w  d z ia łk o ­
w y c h  „S k a rb ó w e k ”  e k s p lo d o w a ła  
w czo ra jsze g o  p o p o łu d n ia  b u tla  z 
gazem  w  a lta n c e , na le żą ce j do 56-let 
m ego  Z y g m u n ta  W . W ła śc ic ie la  al-\ 
t a n k i  o d w ie z io n o  z c ię ż k im i ob raże ­
n ia m i c ia ła  do k l in ik i  P A M  na  Po­
m o rza n a ch .

O K O Ł O  godz. 15 w  je d n y m  z m ie ­
szkań  p rz y  u l.  M ilc z a ń s k ie j zn a le ­
z io n o  z w ło k i 59 -le tn iego  m ężczyzny, 
k tó r y  p o p e łn ił sa m o b ó js tw o  przez 
pow ieszen ie . O ko lic z n o ś c i bada m i­
lic ja .

G R O Ź N Y  pożą r w y b u c h ł w c z o ra j 
w e  w s i K re p s k o  g ra . G o le n ió w : s ta ­
n ę ły  w  o g n iu  z a b u d o w a n ia  gospo­
d a rcze  — s to d o ła  i  obo ra  — m ie j-  
cow ego  ro ln ik a .  P ożar p o c ią g n ą ł za 
sobą s tra ty  w  w yso ko śc i 140 tys . z ł. 
P rz y c z y n  na ra z ie  n ie  u s ta lono .

(ap)

końcu sadzawce woda jest sto­
jąca. N ie ma dop ływ u  (np. stru 
m yka) i odp ływ u , co w  n a tu ra l­
ny sposób oczyszczałoby ją . 
Stawek, jako  nisko położony, 
zasila ją  wody gruntow e, zaś 
nadm iar ich, g łów n ie  w ok re ­
sie roztopów, odprowadzany 
jest ru roc iąg iem  do kana liza ­
c ji. N ie  daje to jednak w ys ta r­
czającej w ym iany wody, aby 
stworzyć odpow iednie w a ru n k i 
sanita rne d la  kąp ie liska.

Te rac je  są chyba w ystarcza­
jące, aby zrezygnować z p lus­
kania się w  Staw ie B rodo w ­
sk im  k tó ry  w łaśnie z powodu 
kąpiących się sp raw ia ł do tych­
czas sporo k ło po tu  służbom po­
rządkow ym . Niechęć zw olenn i­
kó w  p ływ a n ia  do tab lic  zaka­
zujących wchodzenia do wody 
b y ła  ta k  silna, iż  zn ika ły  one 
z brzegów w  ciągu 1 — 2 dni. 
M am y je dnak nadzieję, 
szczecinianie zaczną respekto­
wać przepisy, k tó re  służą ochro 
nie życia i zdrow ia w ypoczywa­
jących nad Staw em  Brodow ­
skim .

(su)

Milicja drogowa 
prosi świadków

5 C Z E R W C A  o  godz. 14.30 na u 
B a ta lio n ó w  C h ło p s k ic h , „ F ia t ”  125-p 
n r  re j.  S Z A  4628 p o trą c ił 5 -le tn ie g o  
ch ło p ca . 13 u b .m . o godz. 10.25 na p l. 
G ru n w a ld z k im  p rz y  u l. Ś lą sk ie j. 
„D a c ia ”  S ZA 2579 p o trą c iła  na 
p rz e jś c iu  d la  p ieszych  m ężczyznę. 
Ś w ia d k o w ie  o b u  w y d a rz e ń  prosze­
n i  są o  zg łoszenie s ię  w  K M  M O , 
u l.  Kaszubska  35 pok. 15. te l 307-345 
w  godz. 8—16.

PO D  T E N  SAM  A D R E S  p roszen i 
są też ś w ia d k o w ie  w y p a d k u , k tó r y  
w y d a rz y ł s ię  21 ub .m . o k o ło  godz. 13 
na u l.  W ie lk ie j,  p rz y  M oście  D łu ­
g im . N ie b ie s k i sam ochód osobow y 
re je s tra c ji N R D , m -k l „ I f a ” . h o lu ­
ją c y  przyczepę to w a ro w a  z n a rta m i 
w o d n y m i p o trą c ił m ężczyznę, k tó r y  
p rz y  z ie lo n y m  św ie tle  p rze ch o d z i! 
na d ru g ą  s tro n ę  je z d n i po  p rze jśc iu  
d la  p ieszych. P rzechodz ień  dozna ł 
obrażeń i  p rze b yw a  w  szp ita lu .

spełniać będzie w  p rzy­
padku (odpukać w  nie m alow a­
ne drewno) a w a rii M ostu D łu

RUCH
w antykwariacie
P O M Y Ś L N IE  za liczona sesja  eeza 

m in a c y jn a  w id o czn a  je s t n a ty c h ­
m ia s t w ... a n ty k w a r ia c ie . O b ła d o ­
w a n a  p o d rę c z n ik a m i m ło d z ie ż  ze 
s zkó ł w yższych  p rz y n o s i sw o je  ks iąż  
k i g d y ż  podczas w a k a c ji k a ż d y  
grosz s ie  p rzyd a . K to  p rz e w id u ją ­
cy  — 1uź te raz  za o p a tru je  s ie  w  te 
p o d rę c z n ik i na p rz y s z ły  ro k . S tad  
też p ra c o w n ic y  a n ty k w a r ia tu  n ie  
m ogą n a rze ka ć  na zastó j.

Zaniedbań nie da się już odrobić

niem  się na Wybrzeże. Na po- . . . .  ,
dobne trudności n a tra fi li także wa ta!Ciie 1 w Iadz v
zm otoryzow ani wczasowicze roz „ „  n . , T
poczynający u rlopy  1 lipca. Na
Szosie Poznańskiej s ta ły  k ilo -  zastrzeżeń. Np na B ra m ie  P o rto - 
m etrow e k o le jk i. w e ’ n ie  um ieszczono z n a k u  uprze-

i r ło n in o n ,  : ___, , . dza jącego . że u l. W ie lk a  n ie  ma
Id e a ln y m  r o z w ią z a n ie m  t e j  „ w y lo tu ” . Ta sp raw a  zresztą w v - 

s y t u a c j i  je s t  ro z p o c z ę ta  b u d o w a  m aga o d d z ie lnego  o m ó w ie n ia ...
Trasy Z am kow ej. Zan im  je d - _ _____________________ (J. ta
nak po jedziem y estakadą nad 
portem , up łynąć m usi jeszcze 
sporo czasu. Na razie starczyć 
nam  w in ien M os t D ług i, k tó ry  
tak na dobrą sprawę pow in ien 
nazywać się „W ą s k i” . N ie mo­
że bow iem  pom ieścić wszyst­
k ich  pojazdów, w godzinach 
szczytu, o czym  świadczą d łu ­
gie k o le jk i samochodów ocze­
ku jących  na w jazd. Podejm o­
wane raz po raz próby uspraw ­
n ian ia  o rgan izac ji ruchu  n ie  są 
n iczym  in nym  ja k  bezustanną 
ła tan iną  czegoś, co pęka w  
szwach. W ystarczy równoczes­
na aw aria  dwóch pojazdów na 
dwóch pasmach ruchu, a na­
stąpić może odcięcie od siebie 
dwóch części m iasta położone­
go na obu brzegach rzeki!

T Y C H  w a ru n k a c h  je d y n y m  
ro zw ią z a n ie m  s ta je  s ie  obw o d n ica  
b ie gnąca  p rzez  G u m ieńce . Szosę 
P o znańską . D z ie w o k lic z  i  P o d iu - 
ch y . M y ś l o  je j  w y k o rz y s ta n iu  z ro  
d z iła  sie p rzed  d w o m a —trze m a  la ­
ty .  P ro b le m e m  je d n a k  b y ła  w ó w ­
czas w y trz y m a ło ś ć  dw ó ch  z n a jd u ją  
cych  s ie  na  je j  tra s ie  m o s tó w : im  
gen. K . Ś w ie rcze w sk ie g o  1 im .
A r m i i  W o js k a  P o lsk ie g o . D łu g o  
t r w a ły  e k s p e ry m e n ty , a le  w  Ich 
o s ta te c z n y m  e fe k c ie  u s ta lono , 
m ogą te d y  p rze je żd ża ć  w ie lk ie  c ie  
ż a ró w k i i  p o c ią g i d ro g o w e . T rzeba  
b y ło  ty lk o  d o p ro w a d z ić  do p o rzą d ­
k u  n a w ie rz c h n ie  ł  dob u d o w a ć łą cz ­
n ik  z a u to s tra d a .

Ta d ru g a  s o ra w a  n ie  jes t zresztą 
n a jw a ż n ie js z a . M ożna b o w ie m  ja k o  
ta k o  p rzedos tać  s ie  do D ąb ia  z a tło  
czoną u l. B a ta lio n ó w  C h ło p sk ich  
Rolę p ie rw s z o p la n o w a  o d g ry w a  na ­
w ie rz c h n ia  p ie rw s z e j części obw od  
n ic y  J e j d o ty c h c z a s o w y  s tan  bo ­
w ie m  s k u te c z n ie  zn iechęca ł k ie ró w  
c6w  do k o rz y s ta n ia  z t e j  tra s y  
(d ro g a  jes t zn a czn ie  dłuższa 1 m oż­
na na n ie j p o ła m a ć  re so ry !).

R ok te m u  p ra c e  ru s z y ły  w  żw a ­
w szym  te m p ie , ćo  n a tc h n ę ło  nas 
p e w n ym  o p ty m iz m e m . N ie s te ty  
b y ło  to  uczu c ie  k ró tk o t rw a le .  Obec 
n ie  na o b w o d n ic y  n ic  sie n ie  dz ie ­
je  1 c a ły m i ty g o d n ia m i n ie  w id a ć  
tu  ża dnych  ro b o tn ik ó w . P o łow a 
szosy n ie  m a  n a d a l d y w a n ik a

Dziś negro sp iritua ls

Chóry koncertują
w Zamku

CZĘŚC zespo łów  u cze s tn iczą cych  
w  m ię d z y z d ro is k im  F e s tiw a lu  Pieś 
n i C h ó ra ln e j w y s tą p i ró w n ie ż  w  
Szczec in ie  N ie  lada  a trą k c ia  d la  
z w o le n n ik ó w  śp ie w u  c h ó ra ln e g o  
oraz a m e ry k a ń s k ie g o  fo lk lo r u  i 
m u z y k i s ta n o w ią c e j je d n o  z g łó w ­
n y c h  ź ró d e ł lazzu . bedzie w y s tę p  
c h ó ru  z A rk a n s a s  di). „H a rd in g  
C o llege”  pod  d y re k c ja  K e n n e th a  
D ayiesa . Jśo n ce rt odbędz ie  sie w  
Z a m k u  dziś o godz. 19.30 w  s a li 
ks ię c ia  B ogus ław a .

JU TR O  o te j sam ej porze  i w  
ty m  sam ym  m ie jscu  w y s ta n ia : żeń­
s k i C h ó r P o lite c h n ik i R y s k ie j on . 
„D e lta ”  M ę sk i C h ó r o k rę g u  M a- 
ram u re sz  ..F in te u su  M a rę ”  z R u­
m u n ii o raz  re n o m o w a n y  ju g o s ło ­
w ia ń s k i zespół c h ó ra ln y  on. ..66 
D e w o ik a ” .

W ju trz e ls z y m  ko n ce rc ie  u s łyszy ­
m y  m. in  ło te w s k ie  i  p o lsk ie  D ieś 
n i lu d o w e  ( „D e lta ” ) o ra z  w sp ó ł­
czesne p ieśn i ru m u ń s k ie .

W C Z W A R T E K  w y s tę p u ją  w  
szczec ińsk im  Z a m k u  k o le in i uczest 
n ic y  F e s tiw a lu  P ie śn i C h ó ra ln e j: 
C h ó r D ziew częcy Ś re d n ie j S z k o ły  
P e dagog iczne j z K a r lo y y c h  V a ró w . 
C hó r P ra c o w n ik ó w  B u d o w la n y c h  
K a p o sya r ? W e e ie r o raz  K a m e ra l­
n y  C h ó r S to czn i „N e p tu n w e r f ”  z 
R ostocku . f ła w )

Interklub „Kontrasty“ 
zaprasza

P O D O B N IE  ia k  w  la ta c h  u b ie ­
g ły c h . na czas w a k a c ji S tu d e n ck ie  
C e n tru m  K u ltu r y  „ K o n tra s ty ”  
p rzeksz ta łca  sie w  in te rk lu b  — 
o tw a r ty  d la  c a łe j szcze c iń sk ie j m ło  
dz ieży i  d la  p rz y b y w a ją c y c h  do 
nas s tu d e n tó w  z in n y c h  o ś ro d k ó w  
k ra jo w y c h  • i z a g ra n iczn ych  K lu b  
będzie c z y n n y  przez 5 d n i w  t y ­
g o d n iu  (z w y j.  p o n ie d z ia łk ó w  i 
w to rk ó w )  od  godz. 20. W  p ro g ra ­
m ie  p rz e w id z ia n o  m. in . o ro ie k c le  
f i lm ó w  ro z ry w k o w y c h  w  każdą 
środę  1 p ią te k , co d z ie n n ie  w ie czó r 
k i taneczne  p re ze n ta c je  s tu ­
d e n ck ich  k a b a re tó w . w v s te o y  p io ­
se n ka rsk ie .

In n o w a c ia  je s t u ru c h o m ie n ie  f i l i i  
..K o n tra s tó w ”  w  S w in o u iś c iu . B e­
d z ie  ona czynna  w  h a li p rz y  u l. 
Boh. S ta lin g ra d u  (w  d a w n y m  k lu ­
b ie  ..F a m y ” ) od 10 lip c a . T a m  też 
czynna  bedz ie  dysko te ka .

rrPorządki w „Różance
TE R EN  „R óżan k i* w  P a rku  n icy . T rw a  rem ont i  ponoć to - 

Kasprow icza p rzyp ra w ia ł do k a ł w znow i działalność w  lip -  
niedaw na o dumę ro d o w i- cu...
tych  szczecinian. Tam  prow a- Prace porządkowe (ze znacz- 
dziło  się gości, by pokazać im , nym  opóźnieniem ) zaczęli ta k -  
ja k ie  p iękne zaką tk i ma nasze że ogrodn icy z P rzedsiębior- 
m iasto. Tysiące róż w łaśnie o stwa Z ie len i M ie jsk ie j. K lom by 
te j porze wyg ląda ło  szczegół- róż ju ż  zostały odchwaszczone, 
nie p ięknie , a ich rozm aite od- a sięgająca po pas traw a  jest 
m iany  i b a rw y  p rzyp ra w ia ły  o strzyżona. Cóż z tego jednak, 
zaw rót g łow y. tru d n o  teraz dodać różom u ro -

B y  u a tra kcy jn ić  to  m iejsce dy. Z ie ls ljo  s tłu m iło  ich roz- 
spacerowe uruchom iono tam  rost i  na krzewach w idać d z i-  
m a ły  lo k a lik  — ka w ia rn ię  „R ó - k ie  pędy. W ie le też rabatek po 
żana”  — gdzie można by ło  k u -  tych ogrodniczych pracach 
pić oranżadę, zatrzym ać się by św ieci „ ły s in a m i” , 
zjeść c iastko czy w yp ić  kawę. Jednym  słowem  „Różanka”  
Teraz n iew ie le  ju ż  zostało z nie jest ju ż  m iejscem  tak  p ię k - 
tam tego świetnego okresu. nym ja k  kiedyś. K toś w idać

K a w ia ren ka  jest nieczynna, przespał czas, gdy należało za- 
a je j budynek bardzo niszczo- dbać o je j urodę i w  tym  roku 
ny i obdrapany. Śm ieci i b ru -  będzie to  ju ż  chyba nie do na- 
dy  „d e ko ro w a ły ”  do niedaw na prawienie
jego otoczenie (patrz  zdjęcie). 
O statn io p o ja w ili się tu  robo t-

( w y s )
Fot. Z. Jodkow ski

ic mu
L O K A T O R Z Y  b lo k ó w  p rz y  u l.  

Ś w ie rcze w sk ie g o  u s k a rż a ją  s ię  na 
ro zn o s ic ie la  m le k a , k tó r y  o 4.30 b u ­
d z i ic h  ga lopadą  w  d re w n ia n y c h  
t ie p a c h  po k la tc e  sch odow e j.

P ro p o n u je m y , a b y  sk le n  WSS 
. S po łem ”  u zb iegu  u l ic  ś lą s k ie j i 
M a z u rs k ie j z a fu n d o w a ł sw em u ro z - 
n o s ic ie lo w i s a n d a łk i. . .


